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Lwów 12. marca.
Stim galicyjski, oj ierając się w r. 1872 

na szczegółowych i natarczywych sprawozdaniach 
prezydjum namiestnictwa o niepomośliiym w wic­
iu okolicach wyniku zbiorów, uchwalił r. 1872  
zaciągnąć pożyczkę krajową, w wysokości 
5.200.000 guid. w mniejszej części na bezpo­
średnie zapomogi dla ludności głodom dotkniętej, 
w większej zaś części na budowę sieci dróg 
krajowych, i na rekonstrukcję takowych. Po- 
Łi«,wtż' sprawa była n a g l »  Wet dla .iła.wie- 
nia pożyLki sąjin pawz.ąl rcioluc^. -w której 
polecił wtdńałowi krajowemu, postarać się u 
r/adi < wyjedusmo swoluiema tej pozyorki od

u o ó  000P gid a st^pel od 10-000I . i w . w u  _ _  gum y w  p orow n a-
gow około 5 0 .0 0 ) . ob^ fajjW  wy, J
mu z pozvczką jużei jca ĉjy kupujący
cznie skarb krajó y. f , t nWflj nudłus wvso-

Pr*M) pfatę l •gaszenia p rzy jm ują :
Bióro administracji wD*iennik* Po

tde mniei aie za mą goiowai ain ,u ., , lyie mjiej daje farbow i rządowemu.
wieosi mus, a j t e g .  j yczU tudzież nagina

Cel od g iod , i łhofób
pofceba r ą B ™ £  wio9n,  r. M  groziły
S a g S  rozprzestrzenię11'6'0- nareszcie wielkte 

u j obracanie wówczas kapita-
a  bardzo ?yskovynętórs odstrę0!ata gotó,vk,  od
łow  na g  , . j J i eb iu rs i„K .h  prod u k cy jn ych , na- 
lokacji w ( ' ■ ^ S w a ć .  że skrom ne a słuszne 
k iB jw a ł .  się P otka na j jd n e  trudności.

? T 6l\ seJ“  V i"h ł| o  załatWenia 
‘ 1̂ ‘ówciw- toczyła się jednak w Wiedniu 
walki o wybory bezpośredni , a W
sza była tak nią zajęta, ze me bylu komu czu­
wać nad naglącą ekonomiczną potrzebą kraju, 
która zagłuszafo namiętności polityczne

"Skończyło się na tern. że pożyczka krąjo- 
m i -nie otrzymała żadnych ułatwień, a Wydział, 
krajowy wśród najfatalniejszych dla targu pie­
niężnego chwil widział się zmuszonym zrealizo­
wać jedoę ezęśó p o iy o z k ' (1,600.000), by HCzy- 
nió zadość wołaniu o pomoc z prowincji, i s i­
lu vch stęplów zapłacił około 1 1 .0 0 0  gid.: kwoty
zrealizowane poszły na głód, a ? lnwJ aJ<n o  
ani tkniote- 31! mil dróg do budov\v nowej, 110 
m. do r konstrukcji -  Utoseiwej  ̂ dłoni;
rohotv to s jeszcze bardziej naglące ni- w r. 
1873, bo z wielu powiatów nadchodzą owu 
wiadomości o niezawodnym meuro za | P 
du myszy i nienormalnej zimy, i tylko o y 
robek dany ludności przy robotach droB ) 
może zapobiedz epidemicznemu głodowi w

Wszelako do robót tych przystąpić nie mo 
żna bez funduszów. Już z powodu qotyehczas_o

LISTY PETERSBURGSK1E.
0 Moskwie i Moskzlach

przez * . , . .
V.

P e te r s b u r g  d. figo marca. (Koresp. Dz. Pol.)
Odzie aie ma swobody, tam brak bohaterów !“ Pra­

wda ta nlgJzie prawdziwszą nie jest, jak w Moskwie. 
Karty je historji nie jaśnieją imionami buhaterów; 
■potyka, z w niej carów i niewolników tylko... A  de­
w ota  zdolny* do czynów bohaterskich? Niewolnik 
znac li co może więcej nad posłach woli awego pana? 
1 dziwić jię temu tylko potrzeba: zkąd Moskale mają 
w Bwej mowie słow o: bohater (gier oj) i Obce to słowo 
ja it echem chyba, zasły szanem w stronach dalekich od 
oj—ycny narodn mewt uików !.. Prawdą jest, że Mo­
skale nio mają. słów : cn o ta , o j c z y z n a ,  d z i e d z i  
c t w n ;  a j j *  ijb może Dyć naród, który anaczenia tych 
fłt * nic pojmuje.' /rozum ieć łatwo .. Cnotą niewolników 
;ost uległość i pokora; ojczyzna dla nich nie istnieje, 
Do coż w niej mają Krom więrów niewoli ? Niepoj­
mowanie cn»czenia dziedzictwa jest proatem następ 
stwem przeświadcz, nia, że nie masz własności tam, 
kędy panem wszystkiego jest car, jedyny dziedzic...

I  oto jest, czego Moskale wstydzić się powinni: 
nis zaś —  że prawa do miana Słowian nie mają! Oto 
powód, dla którego najpotworniejsze Sbkty religijne 
rozszczepiają moskiewską społeczność; dla czego ni- 
hiliam z taką łatwością wylęgł się i szerzy pomiędzy 
nimi.

Naród bez cnoty —  to potw ór! Cóż dlań święte­
go być może ?

Naród bez ojczyzny —  to wieczny zaborca. M.e- 
niać kraje, z zier.u przerzucać się do ziemi, tnord i 
pożogę pieść w kraje sasiadów, ruinę zostawiać za so­
bą... staje siij narodu takiego pragnieniem, potrzebą, 

atnrą Naród bez pojęcia dziedziczności —  to barba-

wego zawodu marnieją wszelkie prace przygo­
towawcze.

Biuro techniczne Wydziału krajowego dla
zabicia czasu zajmuje się sporządzaniem inwen­
tarzy dróg istniejących, która to robota jakkol­
wiek w ogóle cenna, w terazmąjszern położeniu 
ma tylko wartość uboczną.

Wydział kraiowy udał się w lutym do i za­
du z obszernym memorjałem dowodzącym po­
trzeby uwolnienia pożyczki krajowej "od oułtt 
bo bez tego zrealizowanie reszty pożyczki jest 
niepodobieństwem, i wszystko pójdzio w odwłoke 
z nieobliezoną szkodą ma kraju. Wszak za kwo* I 
te. oszczędzoną od oęłat podatkowych i stępio­
nych można wybudować 28 mu nowych dróg 1. 
krajowych (licząc koszt jednej mili na 40.00U) 
Zdaje się, że i v.ys. namiestnictwo ocenia to po­
łożenie w sposób przychylny, albowiem jak z 
dobrego źródłą wiemy, baruzo gorliwie po arło 
od siebie ów memorjał Wydziału krajowego

raynoa, dlr ktorego postęp nie istn ie je ! N iewierzących 
i . . »iuy dc aau_ti, do moralności publicznej... One 
wyrok wydały aa Moakwę. Jest ona siłą, ale rozkla- 

mą przyszłość przed sobą : staó
grabai zem cywilizapji. Jeśli zabójcza potęga M oskwy 

zostanie złamaną połączonem i siłami narodów i-y- 
Wuirowanjjrct — przejdzie ona, jak  straszliwy huragan 
J», i kul ziemskiej, wszystko »  perzynę obróoi, i sama 
wowoaai* na ruinach zg in ie ! Innego punktu wyjścia 
ttle ma. W ierzyć, że Moskwa wyrworzy coś dodatnie­
go, że rujnując, budować bedzie w stanie —  jo it to 
wierzyć niepodobieństwu. Rdza nie na to je żelazo, 
by go w ’ przemienić miała

Gała waga przebiegu tej żywotnej d?a na3 i 
sprawy leży obecnie w Wiedpio. Nie wujtpimy 
że dr. Zifimiałitowski czuwa nad nią, ale delega­
cja powinna go poprzeć w komisji" budżetowej 
Izby deputowauych, a rząd, który w r. 18<J7 
pożyczkę m. Wiednia, przeznaczoną po Wj, gSZłij 
części na upiększenie miasta, uwolnił 0d opłat 
(wyiiosiła 25 milionów) następnie zaś takie sam > 
ułatwienie przysporzył pożyczce na regulację 
Dunaju pod Wiedniem, do której konkurują &?, 
trzy czynniki, kraj niższo-austrjaęki, miasto Wie­
deń i skarb państwa— rząl tedy bez jaskrawego 
zgrzeszenia przeciwko bezstronności w trakto­
waniu interesów krajowych, ń.6 mole zachować 
się dłużej odmownie, zwłaszcza teraz, kiedy pi­
smo odręczne cesarza, wydane na wrjezunem do 
Petersburga, p o c h w a l i w s z y  rząd za dotych­
czasowe staranie około złagodzenia skutków 
„krachu,“ z naciskiem poleca rządowi obmyśle­
nie środków przeciwko grożącej nędzy i wyra­
ża nadzieję, że parlament przy uchwałach doty­
czących robót publicznych użyczy rządowi wszel­
kiego poparcia. j

Lwolnienie gai. pożyczki krajowe, od opłaty 
należy du rzędu tych uchwal, i dziwi nas, żę 
sprawa ta dotąd nie weszła ua drogę traktowa­
nia parlam entarnego, podczas kiedy kraj z naj- 
większom wytężeniem rychłego wyczekuje rezul­
tatu Szanowna większości delegacyjna —  et  
hoc non omitte.ndum, et illud faeieiidum f  Dnia 
28. bm. rozchodzi się Rada państwa na ferje, i 
znowu sie nic nie zrobi.

Listy ekonomiczne.
i.

Od czasu upadku styezaiowego powstania aż do 
znudzenia nasłuchać się można jednej zawsze śpiewki 
o potrzebie podnoszenia dobrobytu kraju. Nie m.ji»z 
numeru pisma politycznego, nie masz broszurki publt

Nie masz w Moskwie bohaterów, nie ma i oby 
wateli— G r f t ż d a n i n  nie jest uim ; ani b o j a r ,  ani 
m i e s z c z a n i n ,  ani k r e s t j a n i n !  Oby watele mogą 
h i tylko w w oln e j państwie , lub z cieniem w olno 
śJi przynajmniej... a w Moskwie nawet cienia jej nie 
h ło  nigdy! Zdarzały się chwile, w których cara nie 
iZ jo  w których moy-Jc go nic być... Vv'ypadki dziejo- 

pozwalał] Moskwie połączyć się z .Europą, należeć 
Jo rodziny ludów cywilizowanych... B yły chwile, w 
WHfar h bohaterowie mogli i powmm b jli  ukazać »ię 

wi downi . . .  Cóż wówczas roblili M oskale? 
Oto jak naspieszniej narzucić s , uie starali się 
no ’ J0 władcę' ze wstrętem odw acali się od Europy; 
ukazali światu swych bohaterów obywateli, ale ia- 
kieh ?.* Moskwa z dumą wspomina nazwiska najle- 

: pszycb swych synów: Mi r . i u a  i p o ż a r s k i e g o ,  
którym ratunek swój zawdzięcza. Posłuchajm y*, co 

’ mówią ci najlepsi z M oskali, gdy wszystko zdawało 
i się sprzysiądź na zgubę ich oiczyzny. " to  idą n a j.a - 

ee i rynk- i tam wielkim głosem wołaią na ws^ól- 
obywał .." '„S p rzed a m y  nasze majątki, d a& yta ^ sU w  

1 i dzieci i . ,  w y k u p i m y  0)czyzaę!“ (^lodaaim
1S  b £ L i « . ,  U L  t «  - f i - .  • « f e r

atieczestwo). J oto* ostatecznj wyiaz Jorojzmu Moska, 
li. Nie myślą oni o wywalczeniu sw obody, 
ojczyzny przed wrogiem... w y k u p i ą  j ą .  
od niego, i to kosztem zastawu żon własoye e-
ci... Zaprawdę, tylko tak upacili moralnie, Ja  os a- 
le mogą być dumni z takich obywateli, i na 
nędzne ich słowa przekazywać potomkom... e
chociai jeden lud w Europie, któryby nie ws ydzfł 
się nie wyparł takich patrjotów!., Podobieństwo- to, 
ażeby c i , którzy mają Białą g ó rę , Kosowa pole , ta­
kich przekupniów nazywali swym. braćmi—• tr y b y ­
śmy innych nie mieli dowodów, ter jeden takt prze- 
konywufby naibardziej niewierzących, *e Moskale rie 
są Słowianami! że to nie Europejczycy nawet... Np, 
misz narodu w Europie, któryby kupował sv,« swo- 
bodę ceną inną, aniżeli potokami krwi swej najlepszej!.. 
Moskale zeszli się tu z żydami... Jedni i drudzy „ad 
pieniądz nie widzą nic w ięcej! Tatarski, (mongolska) 
z gruntu rzeczy, słowiańska z mowy, sl .bym elemen­
tem Słowian zasilona; waregska co do zbójecko-w ojo­
wniczych swych usposobień —  Moskwa bj ła jeszcze i 
bizantyjską, bardziej aniżeli się to zdajo jej history­
kom i politykom europejskim. Przyiąwszy chrze»cjań- 
stwo od Greków, Ruś liczne miała stosunki z Bizan 
cjum, częściej wrogie, aniżeli przyjazne... doć W łodssi- 
mierz zbrojną ręką sięgnął po krzyż i córę cesarską; 
a ruscy kniaziowie niejednokrotnie śmiortulnych dre­
szczów nabawili wschodnie cesaistwo... 7Jaje s ię , że 
Carogród i kraje cesarstwa już pierwsi kniaziowie wa- 
regscy mieli na oku, i żądni byli cesarskiej purpury..

oystycznej, nie masz mowy kandydackiej, sejmowej 
)ub toastowej - w którejbyś się z tern nie spotkał. 
Czytelnik przesycony temi kazaniami na jeden wie­
cznie t .mat, może z pewnym rodzajem wstrętu weźmie 
do ręki te nasze pogadanki, z samego już tytułu są­
dząc, że się w nich niczego nm doczyta, prócz wie­
cznie powtarzanego: pracujmy nad podniesieniem do 
brobytu!

lim o to jednak stajemy przed publicznością z na­
szymi listami. Bo jeżeli się przypatrzymy naszym do­
tychczasowym pracom nad zrealizowanym owego po- 
rewolucyjnego hasła, przekonamy się, iż wpływ sto- 
§ąnków ekonomicznych na cały rozwój narodu, ua u- 
ąirój jego społeczny, na polityczne stanów sko, a wre­
szcie (na co kładziemy nacisk) na kierunek nawet u- 
mysłów i usposobień, nie jest u nas jeszcze dostate­
cznie oceniorym, zkad pochodzi, iż hasło to pc naj­
większej części powtarzanem jest baz głębszego zro- 
kumienia jego  doniosłości. Ztąd dalej i to następstwo, 
że pracę opartą nie na głębszej znajomości rzeczy, 
ale na tak ogólnikowym frazesie, prowadzimy bez sy­
stemu, bez planu, bez wytfcn.ęcia sobie jasnego celu 
i tych środków, które naszym właśnie stosunkom od­
powiadają i naszemu stopniowi rozwoju. W iele więc 
rzucania się, wiole p o z o r n e g o  ruchu, ale też i ró­
wnież wiele — zawodów!

Pod hasłem niby ekonomicznej pracy rzuciliśmy 
się w grę giełdową w nadziei szybkich zysków — i 
•traciliśmy m>ljony. Pod tern hasłem budujemy linjo 
kolbjowe ua tak małych przestrzeniach, że nawet się
* ni jn nie opiaci to, co biorą pp. prezesowie, człon­
kowie rad nadzorczych i dyrektorowie. Pod tern ha­
słem tworzą się przedsiębiorstwa tylko na wyzyskiwa­
nie obliczone, a wysoko położeni, wyzyskiwacze prócz 
p'^nów pieniężnych, zbierają jeszcze plon publicznej 
v dzięczności i coraz się wzmagających wpływów. Pod 
toin hasłem wreszcie —  możemy dz:ś codziennie czy- 
iot gorące wzywania do wojny wyznaniowej. I  owoż 
® 1 g1 hasła, które miało kraj dźwignąć z niedoli, 
wzmocnić podstawy bytu naszego, zainaugurować po-
* k malo dptąd widzimy rzetelnych korzyści, 
a iczne skutki ujemne, jak: ogromno straty z«oszozę- 
zonego poprzednio kapitało, wzmożenie się wpływów

tycn^ u kiórye,, o g ó ł  narodu nasywa się tłumem, u- 
ucą itp. rozdrapanie jednej z wiecznie otwartych 
ran naszych społecznych, by więcej jeszcze bolała, by 
się jeszczo bardziej jątrzyła —  a nakoniec , co może 
najważniejsza, zaniedbanie pory do prac społecznych 
uardzo sposobnej, kiedy nam w tej prowincji w o l n o  
pracować. Bo któż za przyszłość zaręczy? któż dziś 
przepowie, ,ak długo jeszcze ta swoboda potrwa?

Nic dziwmyż się, iż w umysłach tych, dla kto- 
rych neventuatt jest mistrzom, powstają pewne wątpli­
wości co do wartości samego hasła ekonomicznei prn- 
cy —  że znudzeni bezowocnością wiecznie powtarza­
nego, a tak mało zrealizowanego fraaesu, w drugą się 
przerzucają ostateczność, i z publicznej trybuny tę 
pmcę nazywają blagą. Nie jest to jednak winą same­
go hasła, jeżeli przy złym wyborze środków zawodzi 
js-k jłie jest np. winą siekiery, jeżeli źle użyta, rani.’

Praca ekonomiczna —  powiedzieliśmy __ ni*
w z m o c n i ć  p o d s t a w y  n a r o d o w e g o  b y t u  na­
szego^ które, liiożeiny i p o w i n n i ś m y  otwarcie 
to .obie powiedzieć, są osłabione, ł.ud wiejski mato- 
rjalnie^ wyzyskiwany, moralnie zaniedbany, ciemny i \ 
po największej części bez narodowego poczucia —  
waiBtwa średnia miejski dopiero do życia budzić się ' 
poczyna, i jeszcze ani zą.uożnościa ani inteligencją nie 
dorównywa warstwie średniej innych krajów Europy, 
i me wzmogła się tak, by się stała czem być powin- , 
na: przodowniczką sprawy publicznej — szlachta tra 1 
dycją do roli przykuta, a jednak nie umie jej w rękr
Stłumione w czasie zapędy kniaz.ćw Kijov.bk.ieh z ca- 
łą ąiłft odżyły w kniaziach i carach moskiewskich, 
którzy me bez celu małpują dvór cesarak1, greckich 
r-ają duchownych, budowniczych, sztuKmistrzów itd 
tworzą własny patryarchat... urządzają sie rar ,ak 
gdyby sposobili s ę do roli władców c»i„grodzkich ,
na małą skalę praktykując to wszystko i siebie, có 
znali ich jednowicrcy nrawos.awni. Nadzwyczajnym 
tjcch .m  obdarzeni, jak  wszystkie dzikie zwierzęta, ca ­
rowie od dość dawna wietrzyli trupa w Bizancjum, 
czekając tylac chwili soosoonej , by wpaść na niedó- 
|ężneg° sąsiada i zadławić go w opiekuńczych uści­
skach! To bajka że o Konstantynopolu pierwsza Piotr, 
tak aw my Wi.-Jki, pom yślał! Myślano c i . g i  zdoby­
ciu o wiele wcześnie,... J u i car Aleksy Michajiowicz 
nosił się z planem opanowania G recji; praguęli tegoż 
samego i inni c&rowie Ałosuwy. Myśl ta Piotrowi 
dostała się w spadku, po jego poprzednikach.

Bizantynizm wstrętny u źródła, w m oskie- 
wsk.m swym odpływie był iście trującym, a za- 
-.aprawny morgolskim odorem, jak straszna zmora 
dusił wszystko i wszystkich ! Carowie znaleźli w nim 
to, czego barazo pot-zeoowali: szych zewnętrzny, ol- 
śuiewająeą pompę i calv ap i**at wyrafinowanego ło- 
trostwa, któremu uskt nie dorównał, a który spotęgo­
wali despoci moskiewscy. Skamieniałe formy bizan 
tymzmu jak kleszcze ujęły społeczne i narodowe ży ­
cie hloskwy, rozwojowi iego zapobiegły skutecznie; 
cerkiew stała e >ę ohydną sługą tronu, duchowieństwo, 
i  carem do spółki gnębiło ciało Moskwy i zabijało 
ducha. Lepszej pary dusicieli narodów sam szatan 
wymarzyć by ai« potrafił! I taki sian rzeczy prze­
trwał w Moskwie do dzisiaj. Duchowieństwo jej, śle­
po despotyzmowi oddano, nie pomyślało, jak kędyin- 
dziej, o przewadze, zadowalająo się rolą dusiciela — 
na rozkaz carski! Pop do dzisiaj jest najwierniejszym 
sługą cara, i n»jpodlejszym ze wszystkieh!

Moskwa jest chrześcjańską. Zupełnie tak, jak że 
jest słowiańską!... Z  formy, nie treści; z ciała, nie 
z ducha! Ochrzczeni już, albo dopiero mający być 
ochrzczeni Moskale, nietylko że nie pojmują nauki 
Chrystusa —  ho to sie zdarza i po ca granicami Mo­
skw y! ale nawet jedności chrześcjanizmo nie znają 
u siebie. Co Moskal —  to inry chrześcjanin! Nikt 
nie policzy sekt, na które to chrześcjańskie społeczeń­
stwo rozpada się i rozpada w nieskończoność. Gd 
t_ra do wyrobnika, każdy tu wierzy w coś innego, a 
raczej —  w nic nie w ierzy! Moskal żegna się, gdy 
kradnie; mówi modlitwę zabiiając, prosi Boga by mógł 
oszukać.

Jacy to są chrześcj inie ? ją nie w.em i nikt nie 
w ie ! Jak wszystko rak też : ohraośojaniza pmoro-
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placu Halickim i Ajencja A. PiątkowskL^_ 
plac katedralny, we Wiennlu, % Haaiiarga, tfr. i i* 
furcie a. : w Berlinis, w Lipska, Bazy LI
[Srwajcarja] i Wioolawlu pp. Haaseustein O Vo- 
g .e-, w V. It .niu: F. L«L, R. Uoase, Zygmu it
Kotkowski, Abwinkel Nr. 2.

Opfsszeaia prcyjaian »i? i«  opłatą 6 oL oć miejsca 
objętość jednego wiorsta drobnym druidoir 
(nonpareille) oprócs opłaty stemplowej 30 cL k i  
każdorazowe awiest>-.teuio.

Llaty Z pieniędzmi Uiają by6 prtooylaii. fra n co  ds 
Ailmiaisti-&ejirOtlouuika Polskiego11.—Listy r.du  
macyjne nie opiot-aę.owane nie podle*.Aj'-, opla.. "
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swem utrzymać i ziemię przodków, którymi tak się 
szczyci, zdaje w ręce przybyszów —  a nad tern wszy- 
stkiem potomkowie rodów historycznych, którzy izbę 
giełdowa uezyuili główna widownią seych  działań! 
Dodaimyi do tego wszystkiego ciasne zaiuykauie się 
w kółkach interesów szczególnych, zamiast wzniesie­
nia się na stanowisKo interesów ogólnych, które u n i- 
rodu ujarzmionego stokroć jest potrzebniejszem, niż u 
naiodu wolnego —  wzajemną Dienfność m.ędzy po- 
szczególnemi warstwami społeczeństwa ; wreszcie u 
w s z y s t k i c h  poziom dobrobytu i inteligencji niższy, 
aniżeli gdzieindziej —  a przekonamy się, iż prawdą 
jest, cośmy wyż-j powiedzieli, że podstawy bytu na­
szego >A osłabione jeżeli wzmocnienie ich nważamy 
jako cel pracy ekonomicznej, nie twierdzimy, jakoby 
tt praca j e d y n y m  była środkiem —  bo wiemy, iż 
prócz ekonomicznych warunków są jeszcze inne, od 
których przyszłość nasza zależy — ale jest ons Mię­
dzy tymi innymi środkami może n_jv7ażmejszym, a 
bezsprzecznie n i e z b ę d n j  m.

_ Tak doniosły cel pracy ekonomicznej zakreślając, 
znajdziemy łatwo główną zasadę, która nam w niej 
przewodniczyć powinna. Naród, któryby liczył 1J00 
obywateli, mających po miljonie dochodu rocznego, a 
obok nich miljon tanich, których dochód roczny le­
dwie na życie wystarcza , więc weźmy dla przykładu 
oOO złr. —  byłby ze względu na o g ó l  rzecz biorąc 
stokroć biedniejszym od narodu, któryby przy tej sa­
mej cyfrze rocznego pionu swej ekonomicznej pracy i 
przy tej samej ludności, miał mniejsi ą różnicę sytu- 
abji społecznej — więc np. 300 z miljoneu a resztę 
z tysiącem (prawie) rocznego dochodu. Pierwszy miał­
by drobną część obywateli bardzo zamożnych, a ogół 
biedny —  drugi miałby o g ó ł  w dobrym bycie. P od­
stawa bytu zatem u drugiego na**odu, o ile ją ekono­
miczne dają warunki, będzie silniejsze, niż n pierwazog 
go. Ztąd wniosek: iż dla nas praca ekonomiczna czy 
to jednostki, czy też zbiorowego grona, wtedy tylko 
wchodzi w systemat tego, co pawazeennio pracą orga­
niczną nazywamy, jeżeli czy to bezpośrednio, czy po­
średnio w skutkach awycn rozlewa się na o g ó ł; że 
dalej pierwsze m tej pracy zarumieni nie to, co wtoo- 
guca ju t bogatych, lecz to, co podnoń niższe warstwy 
do lepszego bytu. Nie przeczy ta zasada byuaniniej te­
ino., co jest bezpo irednim motywem każdej ekono­
micznej czynności, t. j. .ntereaowi osobistemu jedno­
stki gospodarczej —  bo jr.k przy niejednej prakty­
cznej kwestji będziemy mieli sposouność wykazać, in­
teresy te ziewaj* się zupełnie.

A  je .t ta zasad a dla nas tern ważniejszą, że ró­
żnica stanowisk społecznych jest u nas większą, jeet 
bardziej przepaścistą, lud nasz modniejszy, a warstw a 
przechodowa, tj. tak twany stan średni i we względzie 
ekonomicznym i co do wpływów swych na ogół słab­
szą niż gdzieindziej —  że wrosi cie wprowadź—w sj 
w ozyn. przez to samo, iż podniesie zamożność ludu, 
ułatwi takżj wzniesienie się jego do poczucia narodo­
wego, obywatelskiego, w czem główna siła narodu 
spoozy wa.

I amiestnictwo i policja gminna.
zas krakowski podaje okóloiL Prezydjum namie­

stnictwa we Lwowie do wszys^Aich starostw w spra­
wie policji bezpi czeństwa. Stwierdziwszy powszechnie 
znany fakt, iż bezpieczeństwo życia i mieniA w kra­
ju naszym, a szczególniej na wsi, jest ciąg e zagiożo- 
n m, że zbyt liczne zdarzają się wypadki kradzieży, 
rabunków, podpaleń i morderstw —  pan namiestnik 
przypomina starostom dawne swe w tym przedmiocie 
okólniki, a następnie zwraca szczególniej uwagę na
dził się tu w jakiegoś potwora. Od tanich ■ hrześcjan 
na koniec świata uciekać należy.

W jakiem poszauowanm mają Mnskale chrceścjań- 
stwo dowodzi najlepiej pogarda imienia chrześcjamua, 
dana tu p~zez bojarów swym niewolnikom —  chło­
pom. Zowią ich oni do azis.aj . krestjarun! (chrzt- 
ścjaniri); co równoznaczące jest z goj żydowskiem i 
gjaur tureckiem! A  możeż być inaczej w społeczeń­
stwie, którego wyższe klasy do niedawna wyznawały 
bądź mahometanizm, bądź mosaizm?

Kodeina, w naszem pojęciu, nie jest znaną Mo­
skwie. Ich iony i dzieci są własnością wspólną. Mo­
skal ożeniwszy s.e, wyrusza i<  wędrówkę, która trwa 
lat kilka, czasami kilkanaście. Z toporem ciesielskim, 
Jub z króbką towa.ów przechodzi on Moskwę wadłuń 
i wszerz; wreszcie uzbierawszy przemysłem, kradzie­
żą, rozbojem —  jaL się uda —  kilkaset ruhli, wraca 
do ojczystej wioski. \Vita go żona i ośmioro dzieci... 
Czyje to?  pyta podrósny. —  „N asze'“ odpowiada mu 
iona, i Moskal znajduie to bardzo natnralnem; łaje 
.ylko żonę n>ekiedy, że za wiele ma drobiazgu. Może 
kio zarzuci, że tego niainasz już dzisiaj?... Jest, jeat! 
i być musi —  bo w Moskwie rodzina nie istnieje. A  
sekta Skopcow, które; członkowie liczą się na miljo- 
ny?... Wszak tam pop tylko może być ojoem, wszy­
scy zaś wieli w ugodnost' Boga (aa chwałę ooską) 
pozbawiają się możności zostania kiedykolwiek ojcami. 
A duchoborcy. mofokahi, bogodwJiowcy, tztundeisc' 
setki tysięcy sekt innych... To nie pra?sada: co  Ma- 
skal, to sekciarz, to jakiś odmienny chrt-ścianin, nie­
nawidzący innycn z całego serca, przekonany, że lo 
słudzy szatana, szatani nawet!...

M oralność Moskali... Nie tykajmy jej racaej; bo 
przekonalibyśmy, że najobrzydliwsze zwierzę moral- 
ju jss  u jest od tych ludzi. Świętość im nie znana (krom 
wypełnienia czczych najczęściej potwornych form), 
piękno obce, pojęcie dobra ; prawdy najopaczniej tłu­
maczone, świat ideałów nieznany!...

Społeczeństwo moskiewskie jest straszliwym ana- 
chionizmem; czem ś, co pojąć się, wytłumaczyć nie 
daje... Być może, że jest d o b r e m  w sobie, dla sie­
bie... boć inaczej dnia jednego istniećby nie m ogło! 
A le my europejczycy tej j e g o d o b r o c i  pojąć nia 
jesteśmy w stanie. Dla nas społeczeństwo u osKiew- 
skie jest zespołec mieni un rabusiów i zbójów, których 
moralność poczytujemy u siebie za npadłość duchową, 
cnoty ich za zbrodnie, dobre uczynki za- wyrafinowane 
łotrostwo!

Trudnego podjęliśmy się zad snii : akr iślenia o- 
brazu n i e z n a n e j  krainy; czy ją  pokonać zdołamy ? 
wykaże dalszy szereg listów
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potrzebę czuwania nad wykonaniem policji w gmi 
nacL :

Nie da się zaprzeczyć, że działalność zwie 'z- 
ehnolci gminnych na tem polu wiele pozostawia do 
życzenia, że w bardzo licznych wy padkach przy i»yną 
zuchwałych zbrodni jest właśnie niedostateczne spra 
wozdanie policji przez zwierzchność gmin, które bą*| 
przez zapoznanie poruczonych im ważnych obuwiąz 
ków, bądź też przez niedołężn»ść nie wykonywają tak 
skutecznie swego zadania jak tego dob o p

5  lżefi jednak w skutek n.edbałości i nieporadno­
ści gmin bezpieczeństwo publiczne jest zagrożone, to 
w ;na te -o  cięży oraz na c. k. władzach a mianowicie 
na pp. starostach, W r z y  w myśl ustawy gminnej są 
, »wołoni czuwać nad tem , by gminy ściśle dopełn-a- 
fy  obowiązków w moc ustaw na nich ciążących i 
którym również przysłużą prawo użycia w razie po- 
ti zeby środkow zaradczych.

Jeżeli pp. starostowie zrobią odpowiedni użytek 
z tego przysługującego im prawa, to nie może być 
mowy o niedbałem sprawowaniu policji miejscowej. 
Gdzie nie pomogą upomnienia, tam pomoże niezawo­
dnie ustanowienie sprężystych organów sprawujących 
na koszt gminy policję miejscową, a nie wątpię, że 
W ydziały powiatowe cnętnie się zgodzą na akie za­
rządzenie, które jedynie ma na oku porządek publi­
czny a zatem dobro gminy, powiatu i kraju.

PrzedewBzysd ;iem będzie przeto .zadaniem pana, 
przy każdej sposobności pouczać dokładnie zwierz­
chności gminne o ciążących na nich obowiązkach w 
zakresie policji bezpieczeństwa i czuw ić nad tem by 
rada gminna w myśl §. 31 u. g. przydała zwierzchno­
ści gminnej służpę potrzebną do sprawowania czyn­
ności, wypływających tak z własnego jak i poruczone- 
go zakresu działania.
* Nader dogodną sposobność nastręczają do tego 
roki urzędowe, podczas których o każdoczesnym sta- 
nie policji miejscowej , o sposobie jej wykonywania i
0 zachodzących w tej mierze brakach nąjodpowindniej 
można zasięgać wiadomości. D o dokła inych jnlbrma- 
cyj posłużą również częste czynności komisyjne i ra- 
ponŁ żandarmerii, która już z mocy swych odow iąz- 
ków powinna szczególną zwracać uwagę na o powie 
sprawowanie policji miejscowej.

Nie podlega wątpliwości, ze ogoln-kowe pouczania 
ustne i pisemne nie doprowadzą do celu zamierzone- 
go( raczej będzie rzeczą pana st»i*08ły  w każdym 
kierunku służby bezpieczeństwa publicznego badać do­
kładnie zachodzące w każdej gminie stosunki, a spo­
strzeżonym brakom lub nieprawidłowościom bezzwło­
cznie zaradzić.

Jeżeli pouczenia i upomnienia nie odnoszą pożą­
danego skutku, natenczas zastosujesz się par do po­
stanowień §. 107 a względnie 108 u. g., a uorcżnc 
energiczne zarządzenie środków zaradczych ca kc-zt 
ft uiny zaradzi złomu i pizckona gir inę. łż je j własny 
interes wymaga po mej, by nie zaniedbywała obowiąz 
kOw, które na mą ustawy w łożyły .‘^ Mdą «  , r| • ?

Dalej poleca okólnik, ażeby szczególniej iw rocić 
czujność policji miejscowej na włóczęgów, na prze­
strzeganie godzin policyjnych w szynkach i karczmach
1 dobre zorganizowanie straży nocnych.

Spodziewam się —  czytamy dalej w okólniau, 
że niniejsze moje rozporządzenie nie pozostanie dla 
pana czuzą literą, żo nie ograniczysz ,*.ą na wydonie 
pisemnych poleceń, lecz że sprawę tę ujmiesz w wła­
sne ręce, i że bądź to osobistym wpływem, bądź gro­
zą u staw  wymożesz na gm inach, iż ściśle dopełnią 
tak ważnych obowiązków, które ustawy im przekazu­
ją, a które ich własne dobro mają na oku.

Zespolona a czujna baczność, tudzież energiczna 
działalność wszystkich powołanych organów bezpie­
czeństwa yu M a doprowadzić do pomyślnego skutku, 
muszą przyczynić się do ocalenia, przvv, rócenia za­
grożonego porządku i bezpieczuństw- publicznego.

Chcąc mieć dokładny przegląd działalności władz 
rządowych i autonomicznych w zakresie policji bez­
pieczeństwa publicznego, a tem samem podstawę do 
ocenienia czynności pańskiej na tem tak ważneui polu 
służby publicznej, wjywam pana, abyś najdalej dc 
końca lutego b. r. zło2y ł mi raport, w którym skre­
ślając w ogolę stan bezpieczeństwa publicznego w po­
wiecie, wymieniają! gminy, które pod tym względom 
Ł»jwięcei do Życzenia pozosUwiają , pi zak ład a jąc mi 
oraz wykaz podług gmin ułożeny, a pszczególn .ający 

(a nie imiona) < sób za zbrodnie karany ch. a o- 
becnie -  gminie przebywających masz przedstawić, 
jaką czynność rozwinąłeś w tej gałęzi służby, jaksłi, 
żbę tę wykonywuią zwierzchności gmin i przełożeni 
obszarów dworskich w tamtejszym p r z e c ie ,  gdzie! i 
jakie w tym względzie spostrzegłeś biaki, \ co zarzą 
dziłeś dla zaradzenia złemu.

Sprawy zagraniczne.
Projekt rządu wersalski' go utworzeni i  .zby wyż­

szej czyli sen»Łu, jak  o tem donosiliśmy, ma wkrótce 
nrzviść do skutku Podajemy tu dalsze szczegóły od­
noszące się do tego projektu. Izba wyż .za ęzy^i senf t 
ma b j c  ntJym, nieroz .lązdnym . Prezydenta obierają 
członkowie senatu; prezydent °*nan’ w razie śmierci 
Mao Mahon* przed upływem siedmi ilecia, zoitałoy o- 
raz prezydentem republiki. >

Zaledwo ukołysało się wzburzeni > w er rancji, spo­
wodowane wyborami, a już na nowo uw\ga sfer poli­
tycznych zwraca się ku penownym wyborom, przypa­
dającym d. 29. b. u».

W  deparUm. Hante-Marne rywalizuje republikanin 
(umiarkowany) Danolla z kandydatem mon-rchicznym 
p Deapórut. Kzoeaony monarchista jest ryneo. zm .rłe- 
r ó  deputowanego, po którym opróżnione zostało jedno 
kraeMo w izbic. O ile wiadomo, luduoeć tego depar­
tamentu była dotychczas bardzo monu?chicz"ie usposo- 

w ostatnich jednak czasach i tam ideje repu­
blikańskie znalazły wielu zwolenników. W  departa­
mencie Gironde rywalizują Villote, republikanin u-
“ arkowauy, ^
teraźniejszy, z p. I oec“ b ó w  j ^ t o w a n j  Ledni-Rol- 

lin przybył d.78 L  £  " -b y  £  n a d z f,  z a r o i, 
N i e  przyjaciele j ,go powitali g „  z zzpa lcr  
8 P a r r Ł e  k o łi  handlowe wystosowały do prezy­
denta iilac-Mahona natarczywą petycja, domagającą 
się, ażeby Paryżowi przywrócono cnaraktcr stoW y i 
przeniesiono tam rządy centralce. „Żadne ™?W1 
pętycjwi ohoćby najwyzszem miłosierdziem i ludzko 
ścią natchnione środki, nie miałyby tej doniosłości, co 
prz«niesienie r-ądćw do Paryża; gdyż kr»k ten nie 
L  ■ 0],y zapobiegł kryzys i^ cJ b w ej i położył ko- 
I v0 istniejącej nędzy, ale zdołałby oraz obudzić za- 
ufauic i podnieść do tego stopnia interesu, na jaknn 
stać muszą, ażeby ogół mógł ponosić ciężary i poda­
rki Europa zaś i zagranica npatry*a,yoy w tem 
sprawieo.iwie rękojmię uspokojenia urny,dów i rr*t ,1- 
ntgc i sestrzegania porządku. Adres ten znalazł 
licznych zwolenników i nodp.salo go tet wielu.

Jene.eł B a r b a k i, komenuant 14 korpusu a w o- 
becnym stanie oclężenia d r o d z ą c y  8: i 2J. okręg 
wo sk o w jm , wydał lozporządztu z d:a deprnamentu 
A i i  dziwnie sprzeczne z  duchem zasad rze .z j pospo­
litej. gozporzłdzeuie to odnow m  do pm y  i z&br%-

nia w wym ienionym  departamencie zwkłudania iub ros pSuom wyum zyć publioznię nas^e ^dziękow an ie, życząc, 
87 irzania now ych pism , jeżeli p o p rze d n i nie uzyskąią abj w "wyoh dobrych chęciach i nadal postępowali,
upoważnienia komendanta, czuw ającego nad stanem Jan K am uhh  naczolnik szewców, Fr. C ieKelS & zastępca.

*• - • Józaf  Matyaczuk naczelnik gar1 arz] , Mtc/ta narciakoblężenia. „ ( . ,
Repubtiqun 1'ranaaite dowiadaje się, że książę " ć -  

cazca postanowił na wnio.ek p o .ła  francuskieg-i w 
Bernie, hr. Chaudordy, i porozumiawszy się wprzód z 
ministrem wojny, przydać pełnomocn;kowi francuskie­
mu przy związku helweckim wojskowego także pet 
noiuacmka francuskiego. W ojskowi pełnomocnicy fun­
kcjonują zwykle t y l k o  p r z y  dworach pisrwszorzcdrych,
ustanowienie więc pełnomocnika wojskoy ego w kraiku 
spokojnym i neutralnym, może mieć^ chyba na. celu 
zwrócenie baczności tegoż na sąsiednie państwo wojo­
wnicze, a mian o w icie Niemcy.

Komisja parlamentu niemieckiego dla, regulaminu 
przemysłowego ukończyła drugie czytanie^ przedłoże­
nia i odrzuciła wszystkiemi gło.am i przeciw o czte­
rem paragraf, domagający się przywrócenia ary za 
złamanie kontraktu. VV T-ew i.zo m i-ły  m.ejsce po­
wtórne zaburzeuia. Dnia 6. marci. ^,7^° a . le uT 1o 
zienie biskupa trewiiskiego Ebferhar a, ma za 
b m. z powodu zamknięcia seminnrjum uc ownego, 
zebrały się tłumy ludu Frzed b u ja k ie m  i wys»ąpnla 
policja w celu przywrócenia porządku.

Obiady nad 'p raw em  frasowem_ w parkmencie 
niemieckim rozpocząć się mają w ponie^ zia e . > [ o
dziewająsiętam bardzo ożywionej dysKurji a mianowicie 
nad § 23. Z  tem wszystkiem rząd , ja donoszą, potrafi 
sobie zapewnić poparcie i wprowadzić nowe prawo 
według pierwotnego wnioeku.

W  Monachju.n d. 10. marca odbyła komisja, rin- 
jąca orząc uznaniu starokatolickiego bisxupa .‘łemken- 
sa, posiedzenie, trwające trzy gadziny i zebrać się 
miała nazajutrz powtóre. Donoszą oraz, że komisja 
przychyli się do żądania referenta.

Z  Hiszpąnji ć onosi dość Ukouiczny telegraf, że 
Serrana przebywającj od dwóch dni w Somorrcstro, 
utrzymał znac zne j os łki. Czynność sfer wojskowych 
me ustaje, w armji zaś panujo duch i karność 4aknaj­
lepsze. Rząd, mówi dalej telegram —  wobec bohater­
skiej obrony Bilbao, jest zupełnie Dpokomy.

r o n i k a.
(d. 12. marca.)

W y d z i a ł  k l u b u  p «  s t e p o w e g o  p o l s k i e g o
wzywa tych szan. członków ślubu, htóizy dotychczas na 
orUtnie jego pismo nie dali odpowiedzi, ażeby hajdąljj d« 
soboty nadesłali takową do wiceprezesa klnbu p. Kajetana 
Jaśkiewicza, przy ulicy Teatralnej w domu Andreolego, 2.

piętr° ć z 3r a r t .y  o d c z y t  p u b l i c z n y  na dochód To­
warzystwa oralni ej potuocy słuchaczów uniwersytetu * » -  
wskiego, odbędzie się w nit dzielę dnia 15. marca w w r l -  
kiei sali ratuszowej. Mówić będzie piof. dr. Zygmunt W ę- 
riewski „O sztuce gre< Uej do połowy 4  wieku przed Cnr 
Początek o godzinie 19.

> »  k o r z j ś ć  T o w a r z y s t w a  ł r i -a t u le j  p o ­
m o c y  W P a r y ż u  wpłynęło: od p. Noela Adama za 
sprzedane nasiona na wystawie rolniczej zł. pięć (5), cent. 
siodmdziesiąt dwa (72) w a., od p. llubczyć skiego W M  
dj slawa zc Stanina, ze składak zl. trzydzieści ośm (38)
wal. austr. . .

W imieniu komitetu pośredniczącego między krajem 
a Taryżem, składam szanownym dawcom serdeczne podzię­
kowanie, z przypomnieniem lepszej części narodu polskie­
go, że pieniądze na powyższy cel odbiera ks. TTfryje- 
wicz, przeor 0 0 . Dominikanów we Lwowie. Ykiktor 111-
iniewski. .

X  J t a u c c l a r j l  O p i e k i  A & r o d o w e j  >trzyiL» 
liśmy następujące pismo: Kazimierz Z d a n o w  i c z  i Karol 
N o w a k o w s k i  po wyjściu do powstaną w r. .8 8 3  zgi­
nęli bez wieści, i rodzina ich mimo wielu staia, nie mo­
gła się o nich nic pewnego dowiedzieć. W podoDnem po­
łożeniu jest rodzina Marcina G r u n w a l d a  nhas Kar 
L e s i a .  Wszystkich mogących mieć wis do: aoś^ o zaginięciu 
tych, upraszamy, aby raczyli dać znae albo do kancemrji 
Opieki INaroduwej we Lwowie ul. Halicka nr. 4 ) ,  ilb- do 
redakcji Dziennika Polskieyo. Inne dzienniki polskie ra­
czą powtórzyć tę odezwę.

t l ia u o w ft A lA -  W y ź .r, sąd kiajowy e ^ w o w ie  
mianował bezpłatnymi auskultantami praktykantów sądo­
wych • Stan. Jasińskiego we L yon ie , Adama Studzińskiego 
w Tarnopolu, Hugona Królikowskiego przy wyzszjm sądzie 
I rai l  . Bazylego Zsńka we Lw ow ie; ialej nadał atfjuta 
o rocznych 5Ut) guld. anskultanlom: Józefowi Karczewskie­
mu w Stanisławowie, Józefowi Mikułowskiemu, Janów’ Gra­
fowi i Eug. Abrahamowiczowi we lw ow ic ; a na wyższe 
adjuta o rocznych 600 guld. posunął auskultantów pcbie- 
raiących dotąd adjuta ó rocznych 500 gnid. a to: Ludwika 
Dule"e w Przemyślanach , Wlodz. Gładyszuwskiego w Ja- 
worowie, Fr. Kratochwila w Wiśniowczyku i dr. A. Bachanka

K ' W  P r * c m y * l u  znajdują się w magistracie 3 cznurki 
prawdziwych pereł, które znalazł tam Franciszek Bem z

łZ m ,W  N o w y m - T y c z y n l c  (Neutitschein) na Szląsku 
aust- wydarzył si, d. 7, hm. okropny wypadek: Z nowo- 

naołiwu nubliczności na ganek prowadzący z 
^ r o ^ w ^ L u y o h ,  zas ; '  4 się tenże ganok w dłu-

o-ci l « / 4 4óp i spaalo około 80 osób na podwórze z 
wyiokości 2 ’ /2 sążnia. Jest 17 ciężko rannych i 13 lekko

J . o i  ) , n y j a  10. marca. (Roresp. DzLn. Polsk.) Bę 
dąc na ostatnim półrocznym popisie pią naukę niedzielną 
uczesze łającej młodzieży i |kodzieIuiozej w tutejrr szkole 
slówuei, > jrrięliśmy przekonanie, iż takowa marnie <wa*u 
nie traciła, lóćz przeciwnie przez i*k krótki czas zi a e « r  
pc itęp u«zyuiła i dziś dopiero pojmujemy e*l tej. nauki i 
możemy z wszelką mmiennością uświadczyć , iż młodzież 
nasza w sritole uczy -tę i sama chętnie do niej uezęszoza, 
mr ą c  przedtem największy wstręt do nirj. Przyczyną te­
go była dawuiej ta okoliczność, i i  me staran i się młodzie­
ży do nauki zachęcać, ja t r *  to obecnie dzieje, i co wię- 
cc że zwykle dawuiej tylko jeden z ijmlodszych nauczy­
ciel iakzwiiuy pomocnik, taką udzielał a liczba termina­
torów r-ledwie 10— 15 sięgaL , ter-z zaś — y się tam 
przeszłe 80 chłopców w dwu oddziałach, i wsryscy nau. 
ozyciele s z co l/ głównej z zam .low in im  .orą udział; tym 

,o, b n młodzież ufcza’  me tylko że me zmarnuje lecz 
oraz zaskarbi sobie tę wiedzę rękodzielmczą której później 
w pr-aktycznem życiu niezbędnie pofrzebor aó bęuzie, albo­
wiem u nas w Kolomy ta klasa pracująca dotychczas co 
się tyczy oświaty z« nr.łto była w ty le , tak , iż zaludwie 
kilkunastu czytać i pisać umie. Gdy ten portęp w naukach 
młodzieży n«szej rękodzielniczej izcregó.n.fl zawdzięozyć 
mam- u. Choręźomu, dyrektorowi szkoły gluw nej, który 
pr swą n czmoruowaną pracę i nieustanne kołatan.a u 
wlać y przynależnej c posyłanie uczmów terminujących na 
naukę niedzielrą; jako tai p- Szyba ski ma , komisaKOWi 
stowarzyszeń przemysłowych, k. i i k - w rę ę sz«Jł w 
tej mierze z rzeczonym p. dyręktprąm, zni ewalając maj­
strów nam iwą do po.yłania »wy ih u zniów na nauzę, a
nii d lvch «czmó» -rm iszu.ąc «wą pcw gę mzęłową do u-
c3ęsrcmnia a i takową. I c czytujemy sobie Pw«ł - a  mńj 
obowiązek a mienin całego stanu r jkodzieU , ;ego, jaxc 
nłcselflłcy r . 9 * v s p z ń  TD U fiuęB ya dwu

zastępca. _ | .  _ _
A k w i z g r a n  3. mar sa. Donoszę wan. ohoć poarótce

0 Towarzystwie tutajszem młodzieży polskiej uczęszczają­
cej na tutejszą politechnikę. Mała nas garstka Polaków, 
to też nie trudno było się odszukać —  poznać i pul achać. 
Doprawdy zapoznanie się nasze, a poznaliśmy się z kar­
teczek (każdy tu oznacza miejsce w audytorjaoh karteczką) 
było uoiechą, jakiej pevno nie mieliśmy.

W dniu 29. listopada w oznaczona godzinę zabraliśmy 
sie wszyscy, aby razem przy skromnej wieczerzy uczcić 
pamięć naczelników listopadowych, aby pobcleć nad nie­
szczęściem naszych rodaków i własnem, zarazem, aby się 
pocieszyć nadzieją lepszych dla nas czasów. Jeden z grona 
miał mowę bardzo piękną, stosowna do dnia tego —  za­
kończył słowy: 8 więc r a z e m  m ł o d z i  p r z y j a c i e l e !

I  jakby jeden powstaliśmy wszyscy; wtem odezwie 
się drugi: Z e s t r z e l m y  m y ś l i  w j e d n o  o g n i s k o  i 
W j e d n o  o g n i s k o  d u c h j !  —  załóżmy koledzy towa­
rzystwo, wspólna uroca, podwojona praca, a więc r a z e m  
m ł o d z i  p r z y j a c i e l e :  —  oto hasło naszych kolegów, 
akademików warszawskich, bohaterów listopadowych; niech
1 ono naszem będzie baelem. Napraliśmy statuta, przedło­
żyliśmy dyrektorowi v. Kayen. Przeczytał je i potwierdził 
z największą chęcią.

Cel naszego Towarzystwa jest: b l i ż s z e  p o z n a n i e  
s i ę  i p u m o e  w z a j e m n a .  Co cztery tygodnie zobowią­
zany Każdy cz.onek mieć odczyt— co tydzień zaś schodzi­
my się ns wspólną pogadankę, gdzie także odczyty dowol­
ne mają miejsce.

Bieda nam tylko wielka, że nie mamy polskich Ksią­
żek ; złożyliśmy wprawdzie całe nasze zapasy książkowe 
do wspólntj bibljotcki , ale jest ona jednak baidzc mala. 
©miałbym przeto dorzucić w końcu kilka słów do serc 
szlachetnych o powiększenie naszej szczupluchnej bibljo- 
tek i, a nad miarę będziemy wdzięczni wspaniałomyślnym.

f D z. Fozn.)
D r Skoda, slynoy lekarz i profesor ptzy uniwer­

sytecie wiedeńskim, leży chory oć 14 dni, cierp, bardzo na 
reumatyzm.

W s  p n n l a l y  d a r  1 2 0 » 0 0 0  g n i d .  w obliga- 
ojach państwowych złożył niejaki bar. Ludwik Haber yon 
Lin-berg, właściciel dóbr, w ministerstwie wyznań i oświe­
cenia w Wiedniu nr cele szkolne. Ministerstwo wyznaczyło 
z tej kwoty 25,000 guld. na kapitał, z k rego ort. stki 
mają być nżyte na stypendja dlr nkończonych słuchaczów 
politrchuik' wiedeńskiej na podróż za granicę dla u o cze- 
mr wykształcenia.

F i l i p p i ,  utalentowany artysta-rzeźbiarz lwows i, 
bawi obecni© w Warszawie.

W  W a r s z a w i e  w aleksandryjsko tuaryjskim ln _7l 
tucie panien bvlo w początku bież. roku czkolnego 2kU 
wychowanie na koszcie skarbu i własnym, z tych prawo­
sławnych SO, greko-uniatek 5, rz/msko-katoliczek lit) ,  e- 
wangelic-zck 14, reformowanych 4 i wyzn. mojż 1. Tanny 
wyznań niechrześejaóskich. przyjmuwane były dotychczas na 
sy. oj koszt i tylko za zezwoleniem, namiestnika i za decy­
zją glówLozarządzającego I\ . wydziałem przybocznej kance- 
larji carskiej.

1*. J e l s k i ,  naturaliata, który obecnie przebywa w 
I'crn ' ztamtąd nadsyła do Warszawy nader ważne okazy 
dla gabinetu zoologicznego, wzbogaci; warwawski zbiór e- 
tnograficzny kilkunastoma czaszkami ludów siarożytnych, 
które na zachodnim stoku Kordyljerów przemieszkiwały. 
Są one niezwykle wydłaźone ku górze , a nie zdaje się, 
aby to miało być sztuczne; w zbiorze znajduje się kilka
czaszek dziecinnych, e j  raźnie tego samego tj>u. <wr ła ­
dnego śladu gwałtownego krępowania w ro.woju na some 
iii noszą. Kości te znajduje, się y grobach kamiennych, 

nodubnych do naszych grobów przedhistorycznych, zazwy- 
ozai u stół! ska* pod korzeriami drzew ml gruntach wykar- 
czowanych w dziewiczych lasach; k ra jow y zaś rozmaicn 
względem nich się zachowują. Znalazłszy e , jedni zdają 
się nie zwracać aa nie nw agi, Huczy gru shocą je l roz­
rzucają, a inni znów zostawiają je w grobach, k’ adą w nie 
jadło ' tytoń i w największej zaoaowuja tajemnicy, w na- 
dr.oi że im nieboszczyk tę uczynni ść wynpgrodzi przez 
niezwykle jakieś powodzenie. Czaszk' te zupełnie są od­
mienne kształtem od czaszek ,.Asteków“ , które pochodzą 
z okolic meksykańskich. Oprócz k ści zaś w grobach znaj- 
dnią się j»k n nas rarzędzia krzemienne a najczęściej małe

,r0 n,i*lenia mąki. ręczne żarna QO
i  z a r ń d z i c j S K *  v ę ! i a  p. loldermana jest cieka­

wym mechanizmem i nie dz’ w, żo wynalazca takowej na­
grodzonym został na dwóch wystawach londyńskiej i wie­
deńskiej medalami zlctcmi. ■>» dużym szklannym Dalcie i 
prawnym w drewnianą ramę, wspartą na czt recb nóżkach 
Ftoi ylinder mieszczący w sobie cały aparat, d i tego 
przeprawiona spora ręka woskowa trzymająoś pióro. Otóż 
ta ręka na rozkaz rysuje portrecik , fekiouje dość grubo 
Wyraźne ksztaUy rozmaitych zwierząt pisze nazri -ka o ■ 
sób i miejscowości, oraz dopełnia mnożenia, dodawania, 
dzielenia i odejmoYrania w sposób zadziw.ający, Przyiząd 
4ie aa się wytłumaczyć systemem telegraficzny11) ’cz7 ' 
wiścio wprowadza w zdumienie, dwiała bowiem wśród li­
cznego kola widzów z wielką mechaniozną precyzją. Za 
granwą p, Felderman zwauy także „Robiusoneni on yń- 
skini“ , doznawał wielkiego powodzenia - popi ywa »ię 
przed rodziną cesarza niemiei kiego - oraz Pfzc m o ym 
królem i królową saską Z  W ^ -a Y  y udaje ^  nastę­
pnie ten szczęśliwy właściciel „cudowne, rę-t do Feters-

1 N ie  m o ż n a  o d m ó w i ć  u z n a n i a  c pomnej ta- 
ktvoe - ; tka Zagórscy (nltramontanic) przeszkadzają utwo- 
S  g S  s t L o k a i S c U f  . Taktyka a 22. lutego br. 
inąugnrowarą została w Berlin’ ® Starokatoliccy menerowie 
„ cein utworzenia gminy v  Berlinie, spror 1, Zgromadzenie 
„  "„Osich „katolików11, którzy rozsądau i sumienia twego 
nii chcą poddać pod jarzmo jezuih w w AatyKanie. Za- 
kÓmc- wsiięli to zakoszenie do siebie i stanęli nt Lgro- 
uadzi uin jak najliczniej, a będ«>* Pjzeto oczywiście w licz­
bie przewaźJjąoej, prz^adziłi wybór swego przewodniczą- 
c. i '  na zgromadzeniu, xtóre w skutek tego musiało spełznąć

n‘ W loaltie m i r - Isti?rsti*o r o m i « - f w a  zarzą- 
dzilo zbiór czaszek wszystkich we Włoszech istnAjących 
ru* h‘ dlęcvoh w celu Dacań nausowych i YYydobycia z ta 
koYYYi 'i możliwych zasad uszlachetnienip ras. Profesor Cel 
mi„' d. 5. bm w tj m względzie odczyt przyjęty z zado 
woleniem , który zrodzjl żądanie podobnego zbioru także 
co do ow iec, nierogaoizny i koni % dodatkiem fotografij 
żywych , wybitnych okazów. Wiaoomo, że dotąd tylko o- 
gó!n kształt lba i osadzenie w nim rogów jrko zntimię 
ras " ości uważano , nie zastosowano zaś wcale ze sad kra- 
niologji i frenologji do bydląt, zdaje nam się przeto, że 
zastc"cwanie tych zasad i badanie zmian czaszkowych w sku­
tek krzyżowania ras powinno doprowadzić do stanowczych
wyników. ,

F a l e n i o  ziflOU. Dr liiklam , profesor lipski, o-
gtosil obecnie rozprawę wyczei pującą , z które, wyjmuje­
m y, że profesor Gorini w Ledi ,w d .Y .jjm  król. Lomb.- 
Weneo.) odkrył jakowąś substancję , która roztopiona po­
chłania w okrmgnieniu wrzuccuego trUpa' i nii zezy go bez 
wszelkiego odoru i pozostałości zupełnie. Gdy zaś od Kry w- 
oa nie ehce wymienić tej tajemniczej snbstaneji. przeto nie­
podobna orzec cokolwiek względem wykonalności i »o- 
sztów palenia zwłok za pomocą onejże. Dr Reklam obs.aje 
przeto przy paleniu za pomocą rozpieczonego prądu powifi- 
trfę {  b*0’ i S, 33 D m n , PoUh.) jako najttóas ea ,  aajeta-

sewniejszem , uczuć poiużtałe, ródziny AybajiuW , nie ra- 
żącem , i z judaizmem i cnrys-janizmem zupełnie i( zg»- 
azającen.. Chodzi przeto tylko o jak najstosowniej ize i naj­
tańsze rozpieczenie powietrza do białej gorącoś ii, do ezego 
najlepiej służyć pot inien system regeneracyjnego palenia 
wynalazku braci Siemensów, okczauy na wj stawie parysk.ej 
w r. 18C7.

T r a y s i ę g l i  w sądach angielskich mają prawo żą­
dać wynagrodzenia z» czas stracony. Skarb przyrzekł za­
płacić przysięgłym w procesio Tiohborni po 350 funt. ster. 
każdemu , lecz oni żądają po 500 fu n t., dowodząc, że o- 
gromne przez ten czai ponieś' straty, nie mogąc doglądać 
go-podr>iitw?. domowego. Rzeczywiście jeuen z m ch , szyn- 
karz, m usiał dum sY*ój zamknąć, a innemu Taylorowi ka- 
sial jego zabrawfzy 2000 funtów steriingów zemknął do 
H zpanji.

S j i i ' l . r o r i l a u i e  rachunków" Towarzystwa Opieki 
Narodowej z lutego br. P r z y c h ó d :  Stan kasy ze sty­
cznia br. guld. 1,303-71 ; .1) wkładki: a) przez poboroów 
we Lwowie i Krakowie 141, b) wniesione przez członków 
222 70; 2) dary jednorazowe: a) od osób Drywatnych 184-63, 
b) od rady powiatowej jarosławskiej 25; 3) Zwrot pożyczek 
28; 4) Sprzedaż nót 2 gcld.; razem guld. 1,966-94.

R o z c h ó d :  1) stałe zapomogi dla trdów, kalek i 
sierot guld 236-50; 2) żoidy dzienne dla niemających pra­
cy 264 -63 ; 3) utrzymanie dla pozostających w domu we­
teranów 31-21, 4 ) stypendja uczącej się młodzieży 4 6 ; 5) 
zapomogi doraźno jednorazowe 639"17; 6) zwrot naddatku 
delegaturze k~akowskiej 39 -91 ; 7) pożyczki poręczone 50; 
8) prowizja poborcow 8 77; 9) administracja: a) pensja se­
kretarza 68-33, b) pęnrja woźnego 2 8 , o) pnnria nosluga- 
cza 6 , d) św.atlo i opal biura 9 97, e) portorjs i drobne 
wydatki 7-33; 10) leki i stemple nr podaniu dla klientów
1-83; 11) Koszta walnego Zgromadź sma 63-12; 12) snra- 
wozdan.a roczne, druki itp nC racnunek 50 guld. Wydn 
tki ogólne 1,540 77. Stan kasy 28. lutego br. we Lwowie 
423-61, w Krakowie 2 36. I-azem l,96b-54. Z Konuretu 
zarządzającego Towarz. Opieki Nar. W . PodieWfki prezci. 
A Loberski członek zarządu.

D z i a ł  U t e r a c t o - a r t y s ^ c z n j T .
(d. 12. marca.)

K ronika teatralna. Dziś 12. b. m. na do-
ohóf znakomitego skrzypka naszej orKiestry, p. Zygmnnta 
3 ru k n .a u  a przedstawione będzie Życie parytJcie, Offen­
bacha.

* Jutro, w piąte! 13. b m. na docnód ulubionej i 
tyle zas’ użonej artystki lwowskiego teałru, pani Józe f y  
H u b e r t o w e j ,  odegrany będzie 3-aktowy dramat E. di- 
rard’ n’ a p. n. Alęka kófiićtk i 1 -akto w a kcmedja r hi­
szpańskiego p. n. Recepta na heiekn/. Fani Hnbertowa
przebyła wmśnie niebezpieczną słabość i jutro wystąpi po 
niej rt_z pierwszy. Spcdziewamy się, że obydwr te powo­
dy będą dostateczne, ażeby jutro jak najliczniejszą zgro­
madzić piiDlicznotć. Fam Habartowa od lat tylu i tak 
chlubnie pracaje np scenie polskiej, że należy się jej cześć 
i wdzięcznorió ze strony publiczności. Bo zaprawdę, życic 
artysty polskiego jest potrójnie gorzkie!...

* W  niedzielę l o  b m. przeor Paulind1".
(M. J. D.) We wtorek '0  b. m. przedstawiono p o r u  

trzeci „Afrykankę^ Mayerbeura na do-hód p. Kohlera. 
Odłożyliśmy umyślnie snrawozdanie do jednego z później­
szych przedstawień, wiedząc, że takowe lepiej wyiadną od 
pierwszeeo, i że niesprawiedliwością byłoby o c ' praypadKU, 
który zazwyczaj tnuiej sprzyja pierwszym przedstawieniom, 
uzynić zawisłem zdanie o powodzeniu reprczanucji, któi. 
tyta prwsj k ą ffla ir ip , jg ą k g lą  .i . .artyataw. Isto tn ie  dm - 
jęia prs«: (fttawienrt wj*paalo JGz wiele lepiej od pierwszego, 
a trzecie od ooydwu poprzedpioh. Szkoda *r wlasaie na 
trzeciem mniej Lczną była publiczność'

„Afrykanka“ , przeastawiona po r u  p ierw zy w wiel­
kiej operze paryskiej w r. 1864 już po śmiero' kompozy­
tora (Mayerbeer nmarl 12. maja 1863 r.)t jest jednrm z 
najwięKszych, a do wykonania, bez wątpienia, najtruam ij- 
szym utworem Mayerbeera. Oprócz trzech pitrrrszorzę- 
dnych sił do partyj tolowyoh (Seliki, heluska i Wzaka 
de Gamy), wymaga licznie i dobrze obsadzonej orkiestry 
i nadzwyczaj wyćwiczonych chórów. Nie wspominana już
0 trudnościach b lemcznyoh, wystawie itp .! O wartości mu­
zykalnej „Afryaanki“ aośc rozmaite były i 8ą zdania zna­
wców. Zarzucają jej nie bez pewnej słuszności w wielu 
nstępacA gonienie za halośliwym efektem, powtarzane z in­
nych opei luotywa, pewno chaotyeznośó i luiaośó w połą- 
ozmiu poj 'dyń czy eh części i ustępów. Wszyscy jednak 
przyznają jej niepospolite bogactwo harmenji i pomysłów, 
a zwłaszcza bogactwo instrnmentacji. Motywu indyjskie 
uderzają świeżą, fantastyczną oryginalnością. Jest zwlasacza 
jodeu CuOtyv. cudowny i dzianie oryginalny, który w roz­
maitych wersjach powtarza się w ciągu całej opery, sta­
nowi nnjako jej motto, jej tło, jej nrzegrywkę. Nie brak 
też ustępów wsDanialych, uderzających grozą i silą dra­
matyczną, nie Drak aryj przenikających do głębi. Taką 
jest n. p. kołysanka w akcie 2giiu pieśń zdrady i modli­
twa wieczorna w akcie 3eim, aria T p jk a  de Gam; w 
akcie 4tym, witającego nową ziemię, pełna nieznanych roz­
koszy. Najpiękniejszym jest niezawodnie akt 2., z końco­
wym septetem, akt 3. i połowa 4. Prawdziwe ZKarby 
rozsiał w nich kompozytor z rozrantnością milionera to­
nów. W  oałym utworze wieje dneb gorąor i, że się tak. 
wyrażę, tropizowy, pełny fantastycznego ognia, jaa skwa— 
ne słońce afrykańskie, pełny dzil iej, a cudownej tanmni- 
ezuści, jak ta cała przyroue podzwrotnikowyoh kruin, peł­
ny odurzającej woni, jak woń zioł w głębi dziewiozych 
lasów... Ztąd pochodzi, że z przedstawienia „Afr7kanki“ 
wychodź4 się zuwsze odurzonym, zmęczonym i rozdrażnio­
nym nerwowo. Obiecuje się sobie nie prędko wrócić raz 
drugi, a jednak za rajb.iższym razem powraci się zm wu.

Uwertura nauzwyozaj trudna, wypadła zupełnie po­
prawnie. Znać było sumieane wystadjowauie. Jnź to, je- 
żel' komu, to p. ozirerowi należy się uznanie największa 
za powodzenie, jakiego doznaje „ Af-ykanka“ . Jepo zasłu­
gą są również chóry, które w ogóle trzymaj i się nad po­
dziw dobrze. Ileż praoj innsiato to kosztować racnego 
Kapelmistrza, ile cierpliwości!... Widać jednak z tego, *a 
chory nasze dob*ze prowadzone i przy dobrej ze swej 
strony woli, potrafią lepiej wypełniać swoje zadanie, niż 
się to dzieje zazwyczaj, i że mamy słuszność, wyrmeajac 
im tak często opieszałość! Arju Inezy baron, sumiennie
1 poprawnie oddaną została prsuj, paorę Kramer. Cienio­
waną była trafni6 i gładko, bćz zrywania wysokich tonów. 
Duet z Dżegiem wypadł o wiele lepiej, niż da raiejszen i 
razumi. F. Olski oszczędzał glos i wytrwał dla tego szczę­
śliwie do końca, aczkolwiek partja Waska de Gamy, napi­
sana dla tenora di f o r  za, przechodzi tem samsm kwalifi­
kacje jego głosu. Wejfccie NelusLe i SGik’ było s^borue, 
pełne oryginalnej dramatysznuści. Bardzo dobrze tyu ra­
zem wy pud! trudny chór basów w unisonie, podobnie jak 
i sekstet końcowy. Kołysankę aktu 2. odśp'ewaia pani 
Dowiakowska z uczuciem i miękkością zadziwiającą. Zna­
komicie obustronnie odegiauą byłe scena z Neluskiem. 
Septei, końcowy wypadł tyn. razem zupełnie poprawnie, a 
p. Olski, zaoszczędziwszy głos, bardzo czysto bral wysokie 
tony. Bardzo dobrze spisywał się ró j nież p. Zakrzewski, 
Chora1 majtków' w akcie 3. i modli.wa wieczorna, spra­
wiły nader korzystne wreżerie. Nalegałoby jednao. osłabić 
nieoe głosy altowe, które już z natury swojej są aż naćtó 
przenikhw" i donośne. Fiećf zdrady odśpiewał p. Kdhler 
bardzo pięknie, akcentując trahue, aor. możi nieoo za sta- 
bo. Nie wielu je n  oziś w Luiopi# barytonów, k t ć m  gs*
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pełnie są ▼ etanie w portji Neluska odpowiedzieć inten­
cjom Kompozytora, jak n. p. Beck w operze wiedeturiej. 
P. Kohler oJdal tikowe wszęJzi.1 podług możności swojej 
z głębokiem ettysrycznem zrozumień-Am i zbierał wraz z 
panią Djwiuaowską najhnozniejsze oklaski, zwłaszcza za 
ustępy w akcie 4 z prawdsriwem uczuciem i umiejętnością 
odśpiewane. P. Koncewicz słaby jako Don D żegc, nato­
miast za prowadzenie chorału kapłanów Brahmj zasłużył 
na pochwalne wspomnienie. Arję Waska w azcie 4. z u- 
czuriem i p ęknie cieniując odfpiewal p. Olski. P. Bor­
kowski "  wytnwnością, właściwą sobie pod względem śpie­
wu i gry, wykonał dość be,"barwną partję D o i Pedri. Akt 
5. był głównym tryumfem pani I)jwiakowskiej k<órazu- 
miejętnością wytrawnej artystki, potrafiła zachować glos i 
tiły  aż do ostatnie; nuty. Partja Selik. est jednym cen­
nym wzorem więcej w rzędzie znakomitych muzykalnych 
kreacyj, jakie dała nam poznać dotychczas paui Dowiako- 
wska. Z  i Jem spog'ądamy w tę "destety nie zbyt daleką 
już chwilę, w której konieczność każe nam rozstać się ze 
stuurautą artystką. Lepiej nie myśleć o ten.1 Iteży ierja 
usunęła tym razem brak', jik ie wytknęliśmy po pierwszem 
przedstawienia. P. Mikulskiemu, jako reżyserowi, należy

po- 
1 *pra-

w Przemyślanach 400, w Bóbrce 200, w Zarndzcai-h 200, w żu 
rawnie 400; c) 300(/ zł. na wystawę wiedeńsLą, rasem U400 j  

A O wystawie nasion, urządzonej z powyższych funduj, 
subwencyjnych w r. z. we Lwowie, podczas walnego zgro^Mn 
nia Rady ogólnej, jako rzeczy znanej większej części delegatów" 
wspomniemy tylko pokrótce U wystawców było ogółem 41 ’
wystawionych przedmiotów OS. Rc '.dano oprócz nagród n;a • 
żnyeh, 9 medalów srebrnych i 21 listów pochwalnych w dział 
nasion; w dziale Inn i konop. 3 n-eual* srebrno a 4 i;ĝ  
chwalne, nadto 1 medal za jedwab. Imioua premiantów 
wozdaaie było ogłoszone w Rolniku.

Co do wystawy, urządzonej w roku bieżącym, ograniczamy si 
na podaniu wiadomości , iż takowa otwartą została (jak p0przo? 
dni o) w kamienicy dawniej Schretera, ulica Jagielońska nr. ,

B. Z wystaw oddziałowych odbyła się tylko ledni w £ł0 
wie; reszta odroczoną została do r. b. z powodu cholery

Wystawa w Złoczowie odbyła się « maju i obejmOWał 
prócfc premiowania hydła wystaw* i próbę pługów, p j f ^  ’  
premiowaniem, na który to cel udzielił Komitet oddzi„:,w; 
po..yższej subwencji ministerjalnejl z funduszów wiosny-*, a s 
funduszu śp. Dulskiego, ua premiowanie najlepszego pług* i06 

Stanęło do popisu 72 ptapów, tudzu i  *. sztuk innyd
się gorące uznanie. 1 rzedzi. Próby odbyły się w dniach 19., i 30. maja n* po_

*  Szósty wieczór galicyjskiego Towarzystwa muzy- j lach dóbr Knisża i Strutyna.
czaego odbędzie się w piątek 13. hm. Program. 1. Jadas- Wszystkie trzy pior./sze nagród, otrzymał p Oichockł J ^
sohn. Trio, odegrają pp. Wss., Brnckman i Wollman. 2. I nowa w Królestwie Polskiem, a mianowicie za ;  ng du głęboką-
Vordi. Arja z „Rigolettoa, odśpiewa panna Destino* 3, j ork* m d̂al i 125 zł., za P*US do p y iej o n  me ai i 100zj^ aa

pług do pokrycia siewu 35 rf.Beriot. Fantazja na skizypce, odegra panna M. K. 4. Szu 
bort. „Lob der Thrlinen", odśpiewa panna Destino. 5. 
Bach. Orkiestralna przegrywka i Chorał z ósmej kantaty 
ułożone przez Zellner. Początek z uderzeniem godz.ny 
szóstej.

* Gospodarstwo p. Kożmiana zaczyna już niecierpli
wić nawet potulne dzienniki krakowskie! '  Dziś uskarża ' szczone w Rolniku!

.me nagrody przj padł*: a) p. Kolia) owi z Jodłewy Ka * 
do głębokiej orki medal i £ )  P- Konopce z Mogil^ *
Dług do płytkiej orki medal i 40 zł., c) p. Kollatowi '  Jodł>~. 
L  nocłębiacz 3u zł., d) p. GBldnerowi * Gufwohne (na 
pr.) za zdsieraez 25 zł. Szczegółowe sprawozdanie byIo

się jeden z nich na nieporządek i systematyczną niesie- | 
wność dyrekcji w przedstawieniach. I  tak, pisze on, „ozę- 
sto nie wić 819 jeszcze w p o ł u d n i e ,  co w i e c z ó r  grać 
będą. bo eu innego ipowi ada  Afisz teatralny ,  a co inne­
go afisze po rogach ulic i izlepione, a wreszcie pokazuje 
się, że grają sztukę zupełnie inną"!... Piękny porządek!... 
Tylko tak dalej!...

*  Słuszną i energiczną odprawę dała onegdaj Gazeta 
N ar. panu Kożmia iow którego pisemko z bozprzykłauuą 
arogancją rzuoiło się teraz na ceatra: lwowski i warsza­
wski, choąe tym sposobem usprawiedliwić liohotę krako­
wskiego. Pisemko to twierdzi, że w Polsce nie ma dziś 
pierwszorzędnych artj stów !... Są, ale nie dostanie iob tak 

- - - d® >

C Przechodzimy do wystawy wiedeńskiej. Nadzw »czaj t- oj 
byle stanowisko, a tr idmcjssa jes.cz- działanie Komitetu w J  
sprawia, wobec obojętności, i  jal Kraj -,ały udezwy Komit-t, 

mował, a bardziej jeszcze wobec braku funduszów.prayjm- . . .
Dopiero gdy ministerstwo na usilną prośbę Komitetu, z

doszłego do skutki w r. zeszłym kann rolniczego kwoty 3000 *
udsieIi/0, mógł Komitet przystąpić do energiczniejszego działy- ’

VTezwa-.0 znaczniejszych producentów rolnych do łączenia ^
z naszą wysUwą zbiorową, do której podstawę .tanowity
ałane z lwowskiej wystawy nasion okazy, a pod wrględem „  ^
,  ym podzielono obręb Tow. na 7 grup weg tacyjnycb i pomiane"
ytjno w każdej grupie osobnych delegatów do zbierani* okazów
leśnych, udzieliwszy im stosownej instrukcji, jakoteż odpowłenŁ
zaliczek na opędzenie wydatków. Wtedy dopiero począł się »  ,

tanio, jakby pragną1 p. Koźmian! Tylko Polska m ‘  _ j giiuiejszy w całym kraju i poczęto nadsyłać okazy.
srakomitych Łrrystów dramatycznych, » nawę! obazi«j“  : % Towa„ ygtwem krakowskiem porozumiano się co dc Wsp(,.
niemi sceny zagraoitzue, które cierpią w tej nl' er*‘ 1 nego urządzenia Y.ystai.y rolnej, i za.nówiono szafę wspóln* '
stwibrdzony prrw znakomitroh estetyków i drama r& ^  którr w części przypadającej na Towarzyatwo nasze (8 v,Bą -
Co się tyczy przedstawienia ,M iryny M niszohów noj^._ j Mpłacono 43t rf_ Opłacono też placowe 22C zł., a stypendyatów
wypadło ono pc każdym względem w z e r o ' - _ j naszych z Marisbrunn przydzielone ajencji tutejszych komisy? W
ski, dowiedziawszy się O ś w i e t n y m  sukcesie, ja J stawowych do pomocy w urządzeniu wystawy na miejscu.

Zaliczkou?* istniejącego zakładu, uzyska, na podstawie nowych 
statutów, za*tó«owanycŁ da przepisów ustawy o stowarzyszeni? ch 
zarobkow ych i  dnia 9. Kwietnia 1873 r. I. 70 D. P. zarejestrowa­
nie Stowa»v«eni* P)d naiw :̂ Towarzystwo gallC. Kasy Zaliczko­
wej w( Lwowie, Sfowarz"Szama zarejestrowanego z nieograni­
czoną po ręką* ^  sliad nowej rady nadzorczej Towarzystwa we­
szli; Pp. St-nisław l.r B.eLk., Brossmau Jan, Darowski Mieczy­
sław, di Januwicz Meksanc _r, Henryk hr. Łączyuski, Pappius 
Jan Piątkowski FcUks, Tyszkowski Józef, Zagajewski Tadeusz. 
P i e i  w s z s  dyrek ję Tow«rzys-vra stan ,wią Dyrektor Witold hr 
BcrkoYSKi. Zastępca dyrektor? 5 uljan Thilsch. Skarbnik; Aleksan­
der Pilarski. — Dyrekcja p dokładnem zbadaniu s*ann byłej Ka­
sy 7aliozkowej, pizcprowsdzila zamkn.ęcie rachunków Kasy za 
c ..as od 1. lutego 1872 do końca grudni* 1873 r , które mimo 
rozmaitych niekorzystnych zajść, okazuje nader pomyślny rciui- 
tat. Czy«ij zysk Towarzystwa wynosi bowiem 1882 złr. 94 c- z 
którego przezua ;zono 8°/| na dywidendę dla rzłonków, 1000 z'łr 
na fandusz rezerwowy, a pozostałą resztę do da'szesu rozporzą­
dzenia.

Bilans jest następujący; Pożyczek i gzielono członkom 69225 
złr. 5b et, spłacono a cor . tychże 41867 złr. 33 et., pozoltaje 
do ściągnięcia 27858 zir. 22 ct. Pozyczek na zastawy udzielono 
2538 złr 23 ct., spłacono a conto tychżr 1756 fir. 51 ct., pozo­
staje do ś iąguięcia 781 złr. 72 ct. Procenta zaległe i naprzód 
wypłacone 1366 złr, 18 ct. Koszta sądowe do ściągnięcia y8 złr 
82 ,et., Koszta organizacji do amortyzacji w 10 jatach 1000 złr 
gotówka w kasie 215 złr. 64 ct. udziały członków deklarowa­
nych 45965 złr., wp-acono 14155 złr. 14 ct., t t^ j, ZW1 /jcono 
członsom 3379 złr 26 ct., wkładek na raebnuek bieżący i T>(.ły­
czki uaakowe 41594 złr. 71 cŁ, zwrócono 3379 złr. 26 ct.

Zyski i straty Procenta pobrane 1250 słr 19 ct.; po 0(j tr _̂ 
cenili procentów wołaconycu w sumie 1213 złr. 72 ct. na m 
rzelców Jaryczowa 15 złr., koszta administracji 4068 złr. 53 ct 
pozostaje czysty zysk 1882 złi. 94 ct.

H  K r a k o w ie ,  jak donosi Kraj, zawiązała się „ s p ó ł k a  
k o p a l ń  t a t r z a ń s k i c h , "  założona przez p. Czaplickiego 
a itojąci pod kiernnkiem p. Rdward? Stehlika, znanego w Kra­
kowie rzeźbiarza i właściciela tabryki wyrobów kamien.arskieh 
C«lem spółki jest: eksploatowanie pouładów tatrzańskich, granitu, 
marmurów, porfiru, bazaltu, piaskowca itp., w które nasz? polski 
Szwajcarja tak bardzo obfituje. Przedsiębiorstwo to oanuguje ze 
wszech mi»T na uznanie i poparcie, a jeżeli tylko kierownictwo 
będzie sprężyste a umiejętne, może znaczne przynieść krajowi ko­
rzyści, dostarczaniem wybornego materjału, ? nowemi zarazem po­
szukiwaniami w łonie Tatr. dotychczai. tak mało zbadanych.

W ie d e ń  10. marca Na targ dzisiejszy przystawiono niero­
gacizny 30t)U sztuk. Za wyborny towar płaeono 34 — 32-5U, śre­
dni 28-50 — 30-50, werehlaki 20 — 26 złr cetna- żywej wagi.

T
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siu zwlaiscz? 2ga ozęsć jego utworu, do °*e8^tółr tele- 
c z n e j  bardzo ozęśoi przyczyniła się grą t "  za jch 
gramem podziękował serdecznie dyrekcji i Mary-
pracę. W przyszłym tygodniu powtórzoną i RalI1 au 
na“ ; na przedstawieniu będzie tym raztnj za(jowclenie, 
tor i nie wątpimy wcale, że w jra^  "Jborowskioh11. 
tak, jak to uczynił po przedrtawientn * mogliśmy do.

powodów nie zależuj en "d z przedatawie-
tychczas podać szczegółowego eoiaoicią po przyszlem 
niu «M.aryuy“ , uczynimy to z pr v>
1 rzedstawienin. obrznoilo najnikczemniejszemi

Pisemko p. Kozmiana 0DrŁ' j  J 
obelgami ooa naszych koresponderftow, k tó ry  całkiem 
wiernie skreślili teriżniej.zy opł.l any stan teatru krako­
wskiego. W  Krakowie umieją czasem polemizować w spo­

só b , o jakim nie Śniło się nikomu nawet we L w ow ie.... 
Umieją tam szermować argumentami „pełnymi", pa wzór 
tych iakioh niywal ów mnich w słynnej Heinego „Dy- 
"pucie“ . -  DiwjwUcio nie myślimy Kaszozyoaó polemiLą z 
nasze i strony pisemka p. Koimiana, trzymając się w tej
mierze zdania nieboszczyka Heinego, który powiedział:

Ja, der schrecklichstc vou allen 
jat der Kampf mu Ungeziefer,
Dem Gestank ais W iffe dienł 
Dai Puell mit einei —  Wanze...

*  K łosy  drukują W ostatnich zeszytach trag, dję 
Szekspira „Antoniusz i Kleopatra" V  pięknym P ok ła d z ie  
p. Mś( isława Karskiego. Znakom’ t* to dzieło ma być przed 
stawionem na soenie warszawskiej, W przyszłym Zimowy
•eaonie. . r

*  Prawdopodobnie 21. b. m. odbędzie się w sali 
tuszowej na d o o h ó d  T o w a r z y s t w a  l i t e i  „ c k o - a r -  
t y s t y c z n e g o  akademja deklamacyjno-mn.»ykalna. V czę­
ści deklamacyjnej wezmą udział: pani Nowakowska, panna | 
Deryng, pp. Ładnowski i WoleńsKi. Część mnzykalną wy- 
konaj4  dyrektor i profesorowie konserwatorjnm muzjezae- 
go pp. M ikuli, Bruckman , Wollman i inni. Będzie to ze 
wszechmiar nader ciekawy i przyjemny wieczór.

*  W przyszłym tygodniu przedstawioną będzie „P ię­
kna Helena* Offenbacha z panną Kwiecińską w partji ty­
tułowej-

ITICUIK *  Ż b  n ra . S m . JLcro1". a dnia 10. marca.
,  . y t a c je  W sąd. pow. w Krakowie 17, kwietnia realność 1. 
37* z p ica ch , W sąd. pow, w Kutach 19. marca realność l  135 

w  ..a  DOw. w Gródku 26. marca realność 1. 64. w 
Tj y .’ yj- pow. w Kopy czyń-uch 26. marca realność 1, 
wI°"Vhorostk0wie.' W sąd. pow. w Mostach J6. marca realność 
f i ,  „ . i ,  W sąd. pow. w Ulanme 30. marc.a realność 1. 582
h  * W sąd pow w Uścieczku 24. marca realność 1. 28. tamże.
K on  k u r s Posada adjnnkta przy sądzie kraj. w Krakowi,.

G t o u p o d a r a t w o  p r z e m y s ł  I  h a n d e l .
Z czynności komitetu centr. gal. Tow. gowp. 

Subwencja wyitaw obejmuje; a) 600 zł. ua II. wystawę nasion, 
odbytą we Lwowie z. r., i zOO zł. ua 111. wystawę, urządzoną 
hecnie, b) 16fX) zł. na wystawy oddziałowe: w Złoczowie zł.400,

| Cały miesiąc marzec, kwiecień i maj upłynął na prz,spoga 
j binniu nknzów do wystawy i wysułc-e ich ,lo Wiednia. Dn a 
l kwietnia rozpoczęty się przesyłki a 2. czerwca nkuńczone został 
i w 17 ładunkach, c-fólnej wagi 394 cetnarów przeszło. 7, c.yfrj. t I 

meżna wzią,1 miarę zajęć biura Komitetu.

Rada państwa.
W i e d e ń 10. marca. D zisiejsze posiedzenie Izby  

„ i .  . . .  * rozpoczęto  się od odesłania kilku ustaw 
do k o m is ifCTT«* lxl>7 Pan(lw. w pierwszem  czytaniu 

| obronie k r n jo w e j^ o d ^ a n ^  ta ,eV ?5.re paragrąfy o 
natawy zaś o warowaniu °  ,01T1.8-1' rekrutacyjnej,

w  * u • i i • » i • i - u- - t cjaJnyeh i listów  zastawnvaK - ! rłaścłciel) obligrów par-
Wystawa obejmowała dział rolny.  lejmy -  z0 or owadów. S a b a t i H on in m a n n  l i f a K  •kcj j D̂ *  D r -

mapy, druki Towarzystwa i inne przeamioty produkcji krajowei zana.ii ™._i—  . . . .  . .
a jakkolwiek'nic'jaśniała na oko okazałością i wytwornośc.ia i—lą i wytwornością, „0 
brak funduszów iloslaterznyctt na to nie dozwalał, ściągała jednał 
uwagę znawców — mianowicie dział l.-śny — i zyskała pochlebne 
uznanie w czasopismaeh fachowych; nadto zyskała kilka medali 
w nagrodę (któryc-h wszakże dotąd uje nadesłano) — i najwyższą 
nagrodę, jaką otrzymać można było, tj. najwyższe, uznauie, o ozem 
nas J. Fksc. p. minister handlu dekret m z d. j]Q. października 
do J. 1709 zawiadomił.

Katalog tej wystawy, wydany w języku niemieckim, rozda­
wany był tamże bezpłatnio i po**nkiwany bardzo, mianowicie 
podczai kongeaw solniczego.
I g Mimo szesegółowej wszakże instrukcji i próśb usilnych o sta­
ranne urządzi nie ^y«tawy, gdy relacje członków zwiedzających 
wystawę, jak najiiekorzystniej o jej urządzeniu się wyraża); — 
wysłał komitet sekretarz? do Wiednia, dla jej ostatecznego upo­
rządkowania, który też tej czynności dokonał, przesypawszy na­
siona w pubary szklanne i poczyniwszy stosowne odmiany w wy­
stawie leśnej i * chacie brodzkiej, w czasie od 17. czerwca do 
13. lipca.

Następni; wysłano raz jeszcze, drugiego sekretarza, z powodu 
zapowiedzianego zwiedzenia naszej wystawy przez Najjaśniejszego 
Pana. Zaszczyt ten spotkał Towarzystwo nauzc d. 15. lipca, a z 
przedmiotów wystawionych uderzył Najjaśniejszego Pana najba*- 
dxier kamień litograficzny, wystawiony z Groehowiec, własności
p. Antoniego Antoniewicza,

Wspomnieć tu jeszcze należy, iż zg.oszono na wystawę ras 
bydła podojowepo, 3 krowy rasy podolsko-besarabskiej, imieniem 
br. Jakóba Romaszkana z Horodenki. Ministerstwu rolnictwa do 
ilustracji historji pługów, przedstawionej w dziale osobnym, prze­
słano dawny pług polski i bak do roli, sporządzony staraniem
oddziału jarosławskiego — zaś oddział rudeński przesłał mini­
sterstwu 2 zdjęcia fotograficzne uprzęży pługów i stroje ludowe 
z okolicy Rudek — za co też ministerstwo te.mu oddziałowi wy­
razić poleciło swe dzięki.

Po nkończenin wystawy, odstąpiono przedmioty niektóre mu­
zeum narodowemu w Rappesswyll, sadzonki krasic.zyńskie księciu 
Montenuoro — nasiona zaś wraz z puharami szklannemi mini­
sterstwu rolnictwa, na wyraźne żądanie.

Żałować tvlko wypada, że mimo usilnych starań nie zdołał
komitet wyjednać u władz dotyczących pozwolenia na wystawienie 
w zbiorowej wystawie naszej tnteiszo-krajowych tytoniów — czem 
jedną wairą charakterystykę produkcji rolnej kraju naszego ujęto, 
i to tej produkcji właśnie, która dla wystawy światowej przed?ti 
wiała najwięrej interesu.

Dla szkoły leśne;, uzyskano kilka eiekawycli przedmiotów mu­
zealnych z wystawy wiedeńskiej.

N a s t ą p K r “ “ i ^.nastąpiła specjalna -O łprą-ra nad ustawa o r*<ru-

„Dodw zp-1 d ^rŁlui w edług wniosku kom isji: 
nvch^ f s^U ni6nia do osiągnięcia urzędów ko&ciel- 

• . , ^ ^ J o n d  obowiązują ustawy państwa i wydane 
„  !?  ^ k r e s ie  przepisy 1 ści sine, jak  niemniej w w y- 

ach szczegó łow ych  dokum enta fundacyjne11. 
a T 11-108*5* ^ P -  K ozłow akiego uchwalono wziąć
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Dfirtl* U AUDUIC1UD, LII DUJ U
ach szczegó łow ych  dokum enta fundacyj 

r ó w ™ *  Y n-*°aek ^eP* K ozłow akiegc uchwało 
| " ? » ę « e h u «  poa  o L d j -  5, 2, k tóry  brruJ : 
koście ' iv  h ° ny PaÓ8twa w ym ogą się do osiągnięcia 
ckiegr t  ,urSl'3̂ ^ y  1 g reb en d : obywatelstwa austrja- 
i pQ[-. 1 K°Dduity nienagannej pod w zglęaem  morainym 
Staw '  r’ zny nii tago uzdolnienia w szczególe, .akie u- 
i* jei P^hiitwa przepisują dla pew nych urzędów ko- 
JL f^ o h  i prebend. T ych  samycL przym iotów  wyma-
0 B1Q od osób d u ch ow n ych , które są pow ołane do 

8,8 'łpftw a, lub •ymezosowego administrowaniu tych
RFZędów lub te i do pom ocj przy n iih .“

Tłep. K o z ł o w s k i :  Ińinister ośw iadczył wczoraj, 
Ł1  ̂ m oże dopuścić, aby słudzy kościoła zostawali 

a W służbie opozycji prawnopolitycznej. Cóż jest 
'T o zy o ja  ?, (Jo wczoraj b y ło  opozycją, może przyjść ju - 

°. ? & steru. Z a  m ało jestem  wiajeraniczoHy w tera- 
“ 1? i8ze stosunki polityczne, aby rząduwi stawiać ho- 

j r  1 ale to przypuścić można, żo nie jest trw ałym . 
ie ° 'WCa Protestuje przeciw przytoczonem u w czoraj po- 
]p °la. op ozycji i rozbiera meritum §. ?! tw ierd zą c , ;łe
1 lr̂  1 S1'^ *4tła w ykształcenia od ouchow nych  takiego,

tago wym agają instytucje państw ow e, natenczas 
,^z®oa 8ię przygotow ać na to, że m ieć będziem y teo- 

gów , k tórzy przyjm ą nauki Kenana lub Straussa.
D ep. dr. D e k i e l  zgadza się z przepisa mi obu 

Paragrafów. Państwo wobec k ościoła  powinno się o 
to starać, aby członkow ie duchowieństwa b y li nieska- 
“ telni. TTstawa zmierza do teg o , aby oddać państwu 
pęawo historyczne. Z  religją m e m a ustawa ta n ic do 
czynienia. §. 1 . n ic innego nie stanow i, ja k  ty lk( 
panowanie nad kościołem . Z  całym  spokojem  e-łosn

S d n Ł ^ V “  n8UW-4; a L° te“  w,ęceJ» i e  ona czyn *aao8c tak wyznaniu, jak  zasadom państwa.
2  kolei m ów ił K - z o c z c n o w i c z  przeciw ko ob i 

Paragrafom  d ow odząc, że naruszają w olność kuścioła 
katolick iego i czynią zeń m stytucję policyjną. P o  nim 
uważa* ks. N a u m o w i c i  za swój obow iązek wystą 
Pu uW CJjrunie T-raniankowanych paragra.ów  na to 
chyba  iylki\ b y  wpleść znane ohryji 0 ucisku k ościo ­
ła  orientalnego zr dawnych po-skich  czasów  od k tó ­
rego uwolniła go dopiero A u atrja , a w szczególności

M aija Terezja Józef l l .  Zdi_ie jię  jed n a ł k£  ąwnl 
n enie to na ł i c  się me przydało, skoro ks. hlaumo 
w icr życzy sobie jeszcze zmiany, i sądzi, że pow pro- 
wadżeniu w życie urtawy, duchowieństwo ruskie bą 
ozie swobodniejsze, i łatwiei niz dotąd b^dzir mogł« 
otrzymywać prebendy. Lewica mocno przyklaskiwała 
temu mówcy, który umiar sympatycznych dla niej u- 
żywać zwrotów i fiazusów.

Dr. ' W e i g e l  i K i o n t w e t t e r  postawili d c j, .2 . 
poprawki, które jednak rie zgk ałypoaaroii f n ń a  
to rozp-awę, a napiaanl do głosu pp. (Trocnolsiu, Che* 
m eck i, W eigel i Kronawetier o r a l i  sobie Gwehol 
skiego jeneralnym mówcą.

G r o c h o l s k i :  § 8. projektu w brzmieniupto- 
ponowanem przez wydział zawier? przepis dla mówcy 
niezrozumiały. Będący w mowie ar*ykuł tennio da­
chem nienawiści ku kościołowi. Odnośnie do ustępu 
pierwszego § 2., wymagającego austrjackirgo obywa- 
tetstwr dla uzyskam? urzędu kościelnego, powołuje 
się mówca na kościelne ustawy ewangielickie, które i 
nie poddanym państwa dozwalają ubieganie się o uzy­
skanie posady kościelnej.

Mówca nie pojmuje pobudek, jakie uakiatuają 
rząu i stronnictwo liLoralne w Austrj’ do upośledza­
nia kościoła katolickiego. Jeźli Niemcy i Moskwa 
zmierzają do ucisku religji rzymsko-katolickie; to da 
tię to naprawi idliwić, bc w Moskwie dzieje się to w 
interesie religji schyzm -tyckiej » w Niemczech w in­
teresie protestantyzmu; lecz w Austrji, w której w y­
znawcy kościoła tak przeważającą stanowią większoM, 
nie ma zaprawdę potrzeby uchwalania ustaw, które 
mają na celu ucisk i upośledzenie kościoła. Indyfe 
rontyzm rei‘g ’ jny iest źródłem moralnego upadku, a 
starokatolicyzm nic może mieć przyszłości lako w y­
znaniu polegające na negacji.

. ? a ^ r zymahióm paragrafów w tekście p-zez ko- 
p ’ sję projektowanym przemawiali jeszcze aep. Tacco 
i sprawozdawca W eeber, pocnem przyjęto je bez zmia- 
n7* Tym razem oprócz Bocheńskiego i Mendelsbur- 
g* ż dólegapjr pelsLiej glosowali ZL tekstem kemiąji 
takżii pp. Karat. Dunajewski i Joljai Ozerkawskś-

Frakcja Hohenwarta stosownie do zapowiedzi Gio- 
vanellego nie była wcale obecną w labie. Jutro przj 
obradzie nad § 3. ma być postawioną poprawku wzgl< 
dem zaprzysięgania biskupów na konstytucję, 'Teta- 
grair donosi, że poprawka ta została odrzuconą. Hńd.)

Ostatnie wiadomości.
M in is .  ir o b r o n y  k r a j .  H o r s t  m a  wmość u s t a w ę  o 

r e o r g a n i z a c j i  ż a n d a r m e i j i .
Konferencje uessrza ze znakomitościami rófmych 

pary j w PeBzcie dotąd nie mają rezultatu. Słyeaań. 
tylko, że się zanosi na utworzenie gabinetaf kcalioy 
nego ze wszystkich iyw ioiów . Cesarz zasięgał osobi­
ście rady chorego Deaka, i w tyra celu zrobił mu 
wizytę w hotelu.

W  wiedeńskim teatrze nadwornym poaczez przed­
stawienia wybuchł onegdaj pożar, ; lecz dostrzegła gc 
jeszcze wcześnie straż ogniowa i uchroniłr publiczność 
od wielkiego meszczęscia.

T r l r g r a f e w a n e  k n r s a  w i e h e A i k i o ,
W ie d e ń ,  4  .1. marca 2 goń*. 30 mis.
Jadnolity <Uiu i>afc tirowi w banUac 69 mtr. 65 o t f  

w »  e irii 7?-9o; Losy pożywia .  1860 r. 103 75; Akcja
Akfc-ie ba“ hr- Kreflytowago 238-75; Lo >:no111 ihD; Sr«brQ 101*05  ̂ H^polooudcłi 8

-  - ,  Akui® fr“ kp V***" 4l‘- : węgiersli* akcje aroH^owc 154 —; skeje hauku ugl.-sustr. lłl-25- Bank" Z-, ] :k. AS0-- 
kolei Karola-Lndwilu. 280 fu 1 kolei si-admii^ied*. — ; kil* 
poludn. 156-50 tolei aliCild.kie', 140-6u kolei £U5iety 2(Ki50 
Koiei lwowsko - caernid|. 144 50 U 8 «f wąs. pól .-wsoku 186.50/ 
V « anubanK 21-— ; ko el Rnoolfa 159 —; kolei węk i-soboini-- 
53-50: gJieyjaLs jbugacle inlemmsaAjm — ; hgy * roku
186) 133 50; i:\oje kćei Ro9*veko-Oaerb irg 138*— ; WerLakr* 
bank-Aetien 110—; Losy tureckie 46-— ; Akcje Wied. Btir.hu 
Judowuwogo 85-— ; kolej pou?*i 322-—; Wiener- Bank Wereła 
7' •—; Wiene- Baneerui- 42 50 Hy nto.-l) arte kenk 26 —}
^'"•riakie riaitk oty 1*54 U gp.: stae, ciche.
. v Mo«k. oot^ tank. 93>*jB aasL ikcje feredyt 142*
tajbardy 91»/t; akcjt rtlieyj.jdo 10»‘ kole -państw-y ij 192U,; 
fata. mmmisKtej _  r ? - r, UOgjr Kąpko^ 90= ,; Losy s re.L
im4 —.— usposobienie: ciche.

d o  l .w o w ą  oci 11 . do 12  ia »r3 a
C 1 1 0  j® 1 K n r o p e j s ł t l .  K. hr. Tarnow.k i z T i <5,vki, J 
Cza 01 ,SKi z Sarnik, II. Jasiński z Raszkowie, T. Morawa - r. 
Borszczowa, o Torusiew.rz z Sopowy ,  B. Wierzbicki z tWerzbo- 
wa, T. Venetoli z Grecji.

H o t -% 1  Z o r ż n  W. br. Koziebrndzki z Krakowa, P. hr. 
Komorowski z Bilniki, T. Kownacki z Switarzowa, h. Maiachn- 
wsk. z Krakowa.
T . K r a k o w i l k l .  L. Krzeczowski z Rzeszowa, L.
z D,idienkaPre,n hf>Wft’ Stadziń,ki * p «em yś.ai K. Kciwa.-ki
„  , . . H o i e l  A n g i e l s k i .  Dr 8t. Bieliński Z Sanoka, W. Mie-

, *. B°Cvsl_awia, II. Treter z Laszek, J. Zaoielski z I.oźnic-
wa, ,1 Ziemiński z Ilkowiec W. Bcldowicz z Czerniowiec, M Ko- 
zfowski z Przemyśla.
9  , ,4 IiH Iigi*. A. Steinm >in A. Kastn-r, Wacbtl, It
D a li- -  z  W iod n ir  J . A nselm  z B rodów , A . Sohapire A, K u bersk i' 
»  Kras owa.

®  OteJ W a r s z a w s k i .  J. Święcicki z Goloeór, R. Kkal 
j^2j|_^Brodów, A. Rutkowski z Tyczyna.

T

. p °c t i| g i k o l e j o w e :  P n y c n o d r ą  na g ł ówny
d w o r z e c :  « Kr a ko wa  o 6 g. 57 -
i 10. g. 60. m. rano — z Us 
3. gi i 5 m.

nr. rano, 9. g. 45-m. w nocy 
rano — z C z e r r i o w i e c :  3. g. 68. m. rauo 

. po połndniu i 11 g. 3 m. w nooy — s Po d wo l o -  
. 1 ódćw:  4 g. 18. m. .„no 4. g. 3. m. pc południai IO. g 58. m. w nocy.

do 5. g. 5. m. rano, 5. g 5 mwieczór i 11. b;. 28. m. w nocy —  de C . e r n i n wi  c c :  6. g.1,7.
Jano> * m- w południe i 11. g. w nocy — oc Poć ■

f.°ia  m Y w  * 42- «■ w połudą LO. g. w nocy i 6. i
o d c h o d z ą  do P o d w o ł o o z y s k  i  od 

ń  ' m- fT noc-  - 12 a. H6 m. w p-hfdnie.
M. F Z ^ e k o d z ą  * e Stryja:  codziannia o 9. g. 28 n. rana 

prócz tego we wtorek, czi-artek i niedzielę o 10 ,r. 31. m. w noc?
O d c h o d z ą  do Sti ja : cc-iz o 6. g. ?5 n . rano, próci 

tego we wtorek, czwartek i niedzielę o 5. p. 30 m no południu.

Wszystkim nerpiącym zapewnia .drowie ł siły bez ekarst*- i kosztów

<1 L « l  I f t a i f r ^
s l d o n d j n n .

tndziei. zarządy szpitali^'"---!-^0 Przez załywap z delikatnej „ReTaleaciiri dn Barry" yyyzdrowiał, a wielu lekarzj
tn te słabości, które on 
śluzowej, krtani, kęchei

liiri î,,.i:_ ,a wor r a- ;brn, zawrót giowy, kongestie krwi, sznm w uszach, nudności i ejekcja nawet podczas ciąży, diabetea me

v s a ? r -  nntuw ucuauw icj ęę 1*UI 4UvXl talCl C U U D B riy  W ^łUIUntlM, 7T1DIU i on.aruj

tn te słabości k) p nzn y jej skuteczność, nikt już nie będzie wątpił o sile togc wybornego pożywienia leczniczego; wymieniani
śluzów oj, kriań keBb°n° Ł m' l‘ycvnT 1 kostów usuwa: Cierpienia żołądkowe, nerwów, piersi, ołne, wątroby, gruczołów, błony 

—: i . °r/ a 1 nerok> gruźlica, suchoty, astma, kaszel, niestrawność, zatkanie, biegunkę, bezsenność, ogólne um hienie, he-

2582bolia, chudnięcie, reumatyzm, gościec, blaaaczka.
Wyci.ig , 75.001 certyfikat o wyzdrowieniu w słabościach, na które żadna medycyna nie pomogła.
Certyfcfeat Nr. 7».877. 589 Wienerthorsgase,  Ofen,  28. Intego 1872.

paczliwe ^ P*^ywa êm tylko od Boga zesłaną „Rcvalesc-,ićrc dn Barry." Bsoki ten dar natury zdziałał cuda w mujeni roz-
ta Rev 1 °Zen*a’ 4e®° n*e wakain sl? środek ten leczniczy nazwać drugiem objawieniem dla cierpiącej ludzkości. Przewybom. 
które * 1 ir® uwolniła mnie od bardzo niebezpiecznego katarr płucowego i krtaniowego, od zuwrotn giowy i dusznnsci w piersiach,

1 Przez wiele lat opierały sio wszelkim lekarstwom. Cudowny ten dar natury zasłnguje więc na naiwyż-zą pochwało i może być
rpiąi IzkoŚji jak naj. -piej. Florjai .  KOller,  c. k. zarządca wojskowy

„ReTal-Bcieredu i  irry" pożywniejsza jest od mięsi i oprócz tego ostoi.ędsa więcej niż 50 razy swoją ceną na lekarstwach 
12 fnniów * * Z  Pasaf ack hl* « anych za -ó ł funta 1 złr. 50 ent, za funt j  łr. 50 cnt., 2 tan.y 4 zł. 50 cn_, 5 fontów 16 « r .

funty 36 złr. — Biszkokty w puszkach po 2 złr. 50 cnt. i po 4 złr. 50 cr'_ Czekolada w prosszu Inb w ta 
n* -JSa ai-** onŻanel 1 złr. 50 cnt., na 24 filiżanek 2 *łr. 50 cnt., n* 48 filiżanek 4 złr. 50 cnt., w proszki na 120 filiżanea 10 złr. 
i , , anek 20 złr„ na 576 fi <tanek 86 -łr. Gł ówny  skład w Wiedniu n Barry  dn Barry & Comp. Wal l f i suhgassr  8
lnb pobraniem^po ant«<raoh i sklepach korzennych, fiałud wiedoŁ-iki wysyła też „R stbIesc i óre“ swoją za orsnkassa

m n m m i ^ Hlti l!: w BIAŁEJ: n aptekara Alojzego Reicherta . Eryka Kelera apt. pod Lwem, w BOCHNI' u I. L. BuWewi jza, 
i* ?  GD i  panna- w CZERNI O WCACH: u Alta, e. ż. apt. obwod., Leo ut B ildowicsi, f t  Krzyżanowski jp i, w i i t w i
f  Gs iMdą i -yrrceg" Bchnircha; w KOŁOMYI: n J. Sidorowicaa; wi L7 ’0\ TZ- t  Piotra MUol* icuo, aptekarz*, LeonoMa Kot 
tasAm, Zygmunt* Rneaera. aptekarza F. W. KrÓHfasrskun, Jzkóoi B i«r». Karoiz Bcnuoutba i HU M l  taasr; w PEBZCIE: n 

w. TOrók, ap*ekarra; w a Jtaća Ptawtk -  PBiTJrrMLD: n P ć -  irda Machslaktafo; w BZESZOWIE: n J
f g j g * «  WAHISŁAWOWIE. t P.iaynaoA. St*eJ,«» -  TARNOPOLI r A MoznjtK iPfc AJ v TAmnWTEi a A- Ttrnmt, ptak.. MOmJ W % i



DZIENNtb POLSKI.
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K « \ f  E 1 T

l 'EGO^Ijjiiuuu r
odbędzie fl:e l ; * ! !  1 — 3 ^

*  S l S <1. 15. Murcii w *»H 
U M n u t o U r j  •  „ o n a .  t t .  H h - ( - / , A r . i

Ktoby miał f«w fłp i* ii
mnło inywany do sprze- 
ila-ua, im ozy .‘-i o z^ł sii'* 
listami tra"kowanoini pod 

liteilą E .  peste restante Stryj, uymit- 
luui^e cenę i majstra. ];';n ] _ ]

Wzrnjzona do «rłęl*i sorcrt dowodfimi wspóN 
<zU<*!?i okazywanego me/owi memu Antoniemu 
Burghardtuwi w czasie dłii^otrwftłej słabnie! 
i szczerym udziałem w smutku j>o zgonie naj- 
lepszetro męża i ojca w sposób strapionym 
fcereom rzeczywiście prawdziwą iiljzę przyitd- 
sgący, poczytuje sobie za najświętszy obowią­
zek wszystkim łaskawym Panom i Paniom, 
przyjaciołom, znajomym i obywatelom Stare^P 
Miasta wyrazić puldb /.nc w imieniu wł’astiem< 
i w imieniu stroskanej rodziny najserdeczniej­
sze podziękowanie. Ukki 1 — 1

Stare Miasto S. marca 1^74.

G .  S O P U C H  i

H ' i l ł l r / m u  :t 
W T ith r lm  

t lk tO .l l  
ł  l i t j r j i i

K ii rę/hi, r i l  t .

i* W 4 .

O b w i i
W  «vlu ■ obsadzenia posad\ I n ­

s p e k t o r a  p o l i c j i  przy nmy 
dzic "miniom miasta Sadowej- 
W iszru. z ntęttńrt płacą ,‘ibo zfr 
w. a., rozpisuje sio konkurs do 
dnia 20. kwietnia 1874. — Lbie- 
gąjący sic o tę posadę, maja swe 
podania, przepisanemi świadectwa­
mi zaopatrzone, do d 20. kwietnia 
1874 do zv iei zoliności gminnej 
podać.

Z w ierzch n ość gm in n a  miasta.
Lądowa-Wisznia, 10. marca 1*74. 

1*. ftrfin ̂ cza n sk i,

Fraw ttefw y angielski cen-cnt portlandzki, 
Grodzicki cem ent portlandzki,
Praw dziw e belgijskie sm arow idło do kuł,

po cenach najprzystępniejszych zawsze znajduje sic w zapasie 
w  jc jt fw n y m  N k ła t lz ic  d l a  U a l i e j i

A W iU S T A  S ( 'I ł lJ L  L  U  A  l i  E l i d
L W O W I E .

SKŁAD PŁÓCIEN i BIELIZNY
pód „Piękną Polką4- we Lwowie, ulica Halicka 1. 242.

w ifJC%j IV O hiOJ)V' 

miejser zrnh/r, ud

1282 5 — ? we

A ruj x Jrfatf mój z prz'-rńhnyAt m n ij  Ini 
fttfdacij/fh towarów prodz^j ayjiróżni' j A drii 
dziś zacząwszy, towary /*■

s p rz e d a ję  p o  c e .iie  z a k u p n a
i upraszani a hr.zny p<pyt- 1252 11—u

4*1. ł o p u c h .

Wyczytawszy w Dzienniku Pol*kim, 
że p. ( » rafczyńskiemii, dyrektorowi tea­
tru w Dolinie, tak świetnie się powo 
dzi, przypominam temu/, panu, aby m 
zechciał moją nałożyłośu zapłacić, — 
inaczej przymuszonym będę, postąpie­
nie jciro. ten dług tyczące, publicznie 
oo-łos ć . — M edyka  <i. lu tego  1874. 

11320 2 — 2  O t f t -n i n t / ,

K A R O L  K L I M O W I C Z
poleca: 18.80 2 - 1

Świeże piękne K n l n U o r y  otl ,-t.. < 0 il<- zł. 1 
Ńwioia S ł o n i n a  topi a i ^rulia funt 48
Swit-ży S llll llc rC  czy.ty . . .  „ „ 44
C u k i e r  W n-Iowai-l, . . funt cnt. 80 i i 1

„ rąbany w kostki . tunt cnt. 82
„ czysty w mączce -. .

k l l H  J  Ccylon najprzedniejsza funt złr 
Świcie j t o u z j l l l  ■ i . . . .  funt out. 40 będą 
M i g d i O y . . . , ...........................

K A B T O i l  W Y M I A N Y

W I N I A R N I A
c \  k .  i t p r z y t b .  g a t i c .

akcyjnego Banka Hipotecznego
kupuje i sprzedaje 

w s z y s t k i e  e l e k t a  I  m o n e t y

p u d  warunkami nty przystępniejszymi.

1002 20 -

m  t t j u r  ii d o  d y s p o z y c j i

N K Ł 1 D  D O H R Y C J 1  W I I
>> « v ! i > l l y p o ; o  ■ r a l i i n j i i i

otwarta została z dniem 1. b. m. we Lwowie przy 
ulicy Teatralnej pod 1. id.

'Parnie utrzymuje również:

SKŁAD LIKIERÓW KRAJOWYCH i FRANCUSKICH.
Wina i likiery rozprzedaję hurtem lub drobiazgowo.

I

» ^  " I T Y r r M I / M ł i  *  e « i r .n . t n l n  poszukuje
. 1-1(4 U L l U i b  niipjsc;i w Galicji. l» » ,rn

łaska.,.! zgłosić sie pod cyfrą 4V. Cl 
fili Swarsenz p Pomani,-,n Rost. rest. '  l8 -'8  2 —2

burmistrz.

M m  Ma Ho ust I  Środki uzdrawiające
pomocna przy

ł M l b j  ji. i V r w a  w i n  j ą * 1 y c * i  f l «  
s l i t c h ,  c l m l n n l n  m c  m T I A w  i  p r / . j  ■ 

h r c i n r i  M > | m <  l w w i  *  u s t .

P o Ułyp.iu w przeciągu pewnego czasu

A n ateryn ow ej W ody do ust
t i r .  J .  Cr. P O P P A

p .  4. nadworneyo dentysty w Wiedniii 
i doarawnjr dubnazynnego jej działania Ul
moje łatwa lakrwawlająee się dziąsła, kłórt 
zrowr przyszły  do swego zdrowego Btanu, 
jako tr i usunięty został zły Zanach Z Hal, z 
przyjemnością czujp się spowodowanym udzie­
lić ponaei.ionej rodzic słusznie zasłużoną po­
chwałę i najmocniej wszystkim ją polecić.

f c i r a s  H cfi r o t f r l  w. r.
Urzędnik c. k. urzędu iłow ego.

Składy we I . W O i r l e :  w apt. pp. dr T y -j 
tusa Zarzyckiego, P, Mikolasza, Zyg. Ru<-k> ra, 
Jakiilia Pieprsa, w handlu Honifai ego .Stilb ra; 
w K r a k a  z ł e  J u pp. Gdreckieęo .1 Jakim, | 
L. IV intuchn, E. Stockmara ap , Goldwassera 
i N. Kcdyka apt.; w C z c r n i o w < “H<-h : w 
apt. 8iedlockicgo. 10Ó0 1— 4

stntecznoSć icli naowoduiona 
jest tysluudini soSwiadczeo

. \ e i l 8 t e i n ,  A p teka  pod  śu\ Leopoldem,
w  A V I  TC D N I U ,  S t a d t ,  E ck e  d er P la n k e n -  & S p iegelgasse .

jirzed.-tawin P. T. publiczności szereg rzeczywistych środków leczniczych, które eatcnsfi, 
, <"/.v t(»̂  przez lekarzy, czy przez proiesorów zastosowane, we wszelkich wypadkach oka- 
zały sic doskoiiałoini, czego dowodzi c.uujle wzrastające ich nźi/icauie i tyfthtce poświad­
czeń, przy sposobności nadsyłanych. Dla tego toż możemy je  zalecie z czynieni sumie-

7nem wszystkim chorym.

Do L 7. z 1874. 1341 1— 1

Ogłoszenie.
AJiniuisInu-ja fundacji hrabiego 

Skarbka w y i l z i e r i a n h i  |»n-| 
k t w b b n  i  N ia i i f t łę c in  w
kluezu Drohowyzkim położone: i

I. Sianożęć Maniłów 179 rnorg,’
Ct nm wywołania 21MW złr., wadjum 21)0 złr.

II. Sianużęć Żebusów 41 morg.
Cena w y w o ła n ia  2 0 0  z łr ., w adjum  2 0  złr.

IJI. Tabor 123 morg.
Ceus v.jwołenm  1400złr., wadjum 140 złr.

IV . Pasieki 15 morg.
Cena wywołania 120 złr., wadjum Vdr.tr.

V. Moczar w KailiatycZaclł 78 morg.
C e n a  wywołania HOO złr., w adjum  80 złr.

Sianożęć ŁnłOWielSłi 18 morg. 
z prawem pasania w Iesie Na- 
diahekim w przestrzeni około

VI.

700 morgom.
UVu» wywołaniu 2100 złr., wadjum 210 złr.

Oferty pisemne mają być poda
ne przy liuytacji na d. UO. mar- 
r a  1 8 7 4  o 10. godzinie przed 
południem w Mikołajowe odbyć 
się inająeęj.

Takowe mają być przez oferen­
ta własnoręcznie podpisane, nale­
życie opieczętowane, ostemplowane 
i winne zawierać w sobie oświad­
czenie. iż warunki licytacji są ofe­
rentowi dokładnie wiadome, i że 
się takowym zupełnie poddaje.

Warunki licytacji przejrzeć mo­
żna w kaneelarji Administracji fun­
dacji kr. Skarbka we Lwowie, ja- 
koteż w zaj zadzie dóbr w Droho-4»
wyżu, lub w nadleśnictwie w Mi­
kołajowie.

Piynłtci świętej KfthiA/ Ka pudełko 15 et. Pigułki te są Arodklem 1'u iw T -iliiy in . rozWalniejiu'yn! 
w e w s z e l k i e b  c h o r o b a c h ;  są przytem tafiszu ani/.el1 wszelkie iune podobne produkta. 
Kolka z 8 pudełkami, zawierające rui 120 pignłok, kosztuje 1 złr. w. a.

NorwegM tran W^trobiany, tia cierpienia skrofuliczne, flaszka '/» funtowa 40 ct.
Sok piersiowy W jedułij chwili uśmierza kaszel i ból w piersiach, 70 et.
ZóPty olej burakowy, jako doskonały środek orzeźwiający i łagodzący, po JO i 20 ct.
IHffudki do zębów usuwają bezzwłocznie wszelki ból zębów, po 25 ct.
Dalnam Gerome, jedyuy środek przeciw odmrożeniu, CO ct.

Cygare y  dra Lówy, doskonały środek przeciw astmie i ciężkeści w piersiach, 4 et. za s/.tnkfi.
Eau de Sil, Środek przeciw złemu trawienia, 40 ct.
Kawa homeopatyczna, doskonały napój dla słabych dzieci, funt 40 ct.
Spirytus na wole, znakomicie skuteczny na wole (Kropf), 70 cl.
Spirytus od podagry, cudownie działający w podagrze i reuinaty/.marh, 70 et.
Francuska wódka Z solą i bez uiej, na wywichnięcia, bole reumatyczne, za */, funtowa flaszko 40 ct 
Paryski plaster,  doskonały na odciski I wszelkiego rodzaju rany, .Hó et.
D ra  IIM era proszek do zębów, 4 0  ct.., Woda do ust według Poppa, 40 et.
Injeclioń Cadelle, płciowy środek na rzorzączkę i białe upłuwy, L złe. (JO ct. Należąca do tegoż bro­

szura za 50 ct., wszelkie dalsze porady czyni zbyteezncmi.
Gardien, najlepszy środek ochr*uuy przeciw wszelkim chorobom zaraźliwym, 1 złr. S0 et.
Feteucja pomarańczowa i cytrynowa, w Lrakn cytryn i pomarańcz niożna sobie na poczekaniu I 

przyrządzić dobrą llmomulę-, 1 flaszka zawh-ra 75 szklanek Hmonady lub orszady, a kosztuje 
tylko 1 zir. 1

Olejek uszny Chopsa, najleps/.y środek na wszelkie cierpienia uszu, i r.łr. fiO ct.
Ilrft Jf renionter samopomoc, jedyny skuteczny firodek przeciw męskiemu osłabieniu, £ złr.
Śmietanka staraksowa, pewny środek przeciw wszystkim nieczystościom skóry, plamom, liszajom, I 

bliznom, wyrzutom i t. d. i t. d., *0 ct. 1
Ant.ispybona, doskonałość na piegi l czerwoność nosa, 1 adr. 50 ct.
Maść gadziny, *e krwi gadziny, skuteczna na oolo gardła, i zir. 15 ct.
Warburskie krople od febry, nieoceniony Środek w febrach wszelkiego rodzaju, 1 złr. CO ct.

Zn an e  lek arstw a  s p e c ja ln e , ja k  Komerhausena esencja do oczu 1 złr. T>0 et.*  
skondensowane mleko szwajcarskie M) e t . ;  dra Golita proszek jodowy 8 4  e t ;  woda anate- 
rynowa do ust Poppa 1 złr. 40 e t . ; ekstraJd mięsny [Jebiga 1jt  funta 85 e t . ;  tlrn Fabera 
proszek dę zębów „ Puritas*4 1 z ł r . ;  dra Pfeffer manna pasta do zębów 1 złr. 25 e t .;  
Polta pomada rezedowo-ziołowa 1 z łr . 5 0  e t . ;  d ra  Browna pomada do konserwowania
włosów jasnyck, ciemnych i czarnych l  złr. — wszystko znajduje się zawsze świeże na składzie.

Mamy zaszczyt równlefc zalecić P .T . publiczności uasz wielki skład perfum, mydła, pomady itd. 
doskonałego gatunku /. pierwszych paryakich i angielskich domów, które po większej części na pa- i  
w m x e c h n e j  w y i t a w i e  w i e d e f t i k i e j  otrzymały m a d a l  z a s ł u g i ,  a pomimo to są nierównie 
tańsze anii< ii na prowincji , mianowicie ś r o d k i  d o f  a r b o w a n i a w ł o s ó w  dra <4 a 11 in a u n a 
wystarczające na 1 rok 3 xłr. w. a ., na ał o t o -  b l o n d  10 złr. w. a., tudzież w najkrótszym czasie \ 
przy wracający dawniejizy koior włosów. — Zalecamy U kie f ł a u c n i k i n  c z e k o l a d y ,  które na 
wystawie 1873 r. otrzymały medal postępowy, od KO et. do 3 złr. za funt; r o s y j s k ą  h e r b a t ę 1 
po 4 złr. funt, także i w •/« fantach w eleganckich pudelkach po l xłr.

Również wszelkie możebns przyrządy lekarskie, jak ayreugi, sprycówkl, bandaże i t. d. jak  
najtańsze. Rozsyłamy również kasetki z perfumami od 1 złr. do 10 złr., bombonierki z czekolada lub 
francunkieini cukierkami od l tke. do 1U / i r . ; wiolkl sktad szczoteczek do zębów i iuuych artykułów 
toaletowych.

Upraszamy P. T . o zaufanie. Na wszelkie zapytanie odpowiadamy bezzwłocznie i be/.pLuuie 
nłatwiamy konsultacja tokarskie. Wszelki# specjalne przedmioty 7. Paryża, Londynu i Berlina posia­
damy na składzie; w s z e l k i e  ż ą d a n i a  zamawiamy ewentualnie z Paryża lub też załatwiamy na j 
tutejszym placu bez wymagania prowizji.

Wysyłki dokonywamy za lub za p o b r a n i e m  p o c z t o w e m ;  wysyłka uskutecznia I
■lę b e z z w ł o c z n i *  po otrzymaniu zlecenia-, opakowanie liczymy po cenie kosztnj najniższa kwota 
wysyłki jest 1 złr. w, a.

Hurtowni odhiorcy otrzymują znaczny rabat.
 ; <  102012-12I

-  1 1 I f l  11 I J .  s>

T u  j E ł a l l l i  J  S l ł ń l k ^  | S zanow ni, g o śc ie  m og ą  w  k a żd ym  cza sie  d o s ta ć  u mnie

1 gorących zjmnycŁ przekąsek.
J  A  la
■fi 133G  1— 3  re.Htjuir.ator j
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Si ewni ki  .szerokorzutue 9 ' yii\ 1 4 0  

(lt.o clto z osią
])O przoczną  1 2 '

Młynki własnego wyrobu 
z 10  rafami 

Extyrpaiory 5 radiowe 
ODsypniki do roślin okop.

Oprócz wyżwymienionych przed 
miotów polecają po cenach zniżo 
nych młocarriie z kieratami dwu 
cztero konne-,, Młynki do czyszcze­
nia zboża z różnych fabryk, Siecz­
karnie, Srarpacze do jarzyn, Gnio­
towniki i t. p. 1 3 1 2  3 - 1 2

d r z e j  J a n k i e w i c z ,
przy ulicy Teatralnej Ar. IG we Lwowie.

»
i
I

L O M A N  C G M £ N T

produkcja 1874 roku
( b e e s t z ś  p o  » % 0 0  f i m t ó i n  c ł o w y o h )

równa się w dobroci i wydatności. Portlandzkiego Cementu, 
u t r /y m u ji  na  sk ła d z ie

ARNOLD W ERNER
w e  L v ro w i e .  (J e n e ra ln y  a jent.) 1315 2— 3

* Wyłączny dla Anstiji sldad najnowszych wynalazków.
Ostrzeżenie. ile

N e n s a  e j  ^
wywołują następujące wypróbowane w ynalazki:

Już nie potrzeba iroterat wy
b o r n a  p a s t a  k a u c z u k o w a  p o ł y s k u j ą c a ,  k t ó r a  .  .
n a d a je  p o s a d z c e  n a j p i ę k n i e j s z y  p o ł y s k  i t r w a ł o ś ć ,  p r z e -  * s p ł y w a n i e  a t r a m e n t u  d o w o lu i e  r e g u l o w a ć  m o ż n a .  P o -

z chińskiego srebra, zamyka jaea się, a przyrząd jest taki 
ź od rana do wieczora płaac uią można nie maczając

wyiaza wszystko i kosztuje 80 ct. na jeden pokój. P a -' leca się tę rączkę przedewszystkiem podróżującymJ —  ̂j ..mu . UJ O 4.1 u V.. II A JUiCIł 1/J.IIJ • 1 A * V . —
s t a  U c z y n i  z b y t e c z n e m  w s z e l k ie  f r o t e r o w a n i e  i ł a t w ą )  u r z ę d n i k o m , d o k t o r o m ,  u c z n i o m .  S z t n k a  k o s z t u j e  X 
j e s t  w  u ż y c i u .  X s z c z o t k a  d o  p o s a d z k i  k o s z t u j e  \ ( ło  tł^ . °  t u z iu  p i ó r  n a p o l e o ń s k i c h  a ó  e t .
1 złr.

> * i i i e n t  n m e r j k i i i l H l i i . Z d r o w e  p »ę- ‘ 1

30 ct.Hacanna-Bouąuet, za 1*M ct. cygaro
r  , M o  w  ten a p o s ó b  : N a j l i c h s z e  c y g a r o  z u m ie n i a  s ię

k n e ,  b i a ł o  z ę b y  u t r z y m u j ą  l i c  p r z e z  używanie nowo- • enruc)ii I I a v a n n y  w  prawdziwe b a w a ń s k i c .  Kjeneja ta  
w y n a l e z i o n y c h  e le k t r y c z n y c h  s z (  O t o c z e k  k a u c z u k o w y c h  - w y t ł a c z a  s ię  z  korzenia i ł o d y  g ip  ra w d  z i  vvcj z i w e  i  i ■ 
( n i e z b ę d n e  d la  c h o r ó b  m u ) , 1 s z t u k a  9U ct., 1 z ł r .  5 0  c t .  ' i n d y j s k i e j  r o ś l in y  Z a p a c h  t a k i e g o  ^
k o s z t u j e  p r z y r z ą d  p a r o w y  d la  z u c u t r a l i / o W a n i a  z e p s u -  /  p r a w d z i w i e  h u w a f t s k i c m u . ł W - k a  w j h i e i  /  J ą  a  
tb jfo  i e t r z a .  .N ir / .b p d n y m  j e m  o n  w u z p i t a l a e L  ■■'Hi .z t u l r  . tli’.
j  z  k  . .  I a r  h , u r z ę  rt a ' ,  h , p r  a c  o  w  11  i a r  li a  n a w <  t  w  '■ Medyczne mydło ze J ffl ty, z t v a n £ 1e i id o iv n iW „ a .  
« a 1 o  1 1  a e b .  Maszynka _  ź .r o l io u k  "'“ t , '  . - d / . o  u i l z l e r - ,  i e i ą -  i k u lo e z in -  .r o d e k  n a  w . z e l k i e j o  r o .lz :\ jd  w y r z u t y

1311 2— 3L . 674|

Obwtsszczeaie.
W Magistracie miasra Sniatvna 

odb*idzie się dnia 31. marca 1874 
l i c y t a c j a  w  coln wydzierżawie­
nia na lat sześć nowo zbudowanych 
sztucznych młynów na sposób ame­
rykański na 8 kamieni trwale 
gruntownie urządzonych do miewa 
najmniej 150 korcy na razów ą i 
100 korcy pytlowane) mąki na dobę 
(24  godzini, Budowa tych młynów 
co do dokładnośei, trwałości, poło­
żenia i frekwencji jest najkorzy­
stniejsza.

Cena wywołania czynszu roczne­
go wynosi 5000 złr. wadjum 10°/o.

Bliższe warunki w u rze d z ie  Ma
gistratu przejrzeć można. 

2\wierzchność gminna.
Sniatyn d. 3. m arca 1874.

Z u b r w y e k i ,
bfunaiftnc.

nie z pozłac#ni*?jo hronzu, tak, iź można ją uważać za } 
spluwaczkę. Jedna sztuka kosztuje X złr.. a flasrka •' 
per fu mów desiufckcyjtlyvh (p (Wystarcza ua 00 ra/.y).J

naskórne tak dla dzieci jak dla dorosłych. I s/.tuka 
z  i n s t r u k c j ą  2 5  e t .

Precz z bólem zębów.  p 0 zażyciu kilku berliń-
Dla ochrony osoby i beznieczećisuca własności skich kropel od zębów, ustaje natychmiast wszelki ból.

& u  1 W  razie nicwkutccziioAci z\Traca się picuiądze.nią poprawny ■ weczkjl %objaśnieniem S0 ct.bezpieczeństwa, z\ ^  '
1 fla-niezbędną jest d o b r a  b r o ń ,  a jest

L e fa  n c hc i u - r e  w nl w e r z klapą bezpicczensiwa. z ' r» » . 4 " . ,
lwójnym obrotem, z gwlntowunauii sześclą lufami,^ 1 faktyczny wynalazek. Nakoniee udało się wy-

tak, iż w mlnuci* dajo się sześć pewnych strzałów ; jest ; naleze proszek, do ktnrcgo dodawszy wody, otrzymuje 
to broń non plus ultra, jedna sztuka 7 milimetrów  ̂ fzafny atrament. Wynalazek ten przewyższa sam 
13 złr., H’0  nabojów 3 złr .; I s /t. 0 milim. 15 złr., 100, siebie. Paczka wystarczająca do kwarty wody kosztuje 
nab. 3 złr. ;4) ct . ; i szt. 12 milim. 17 złr., 100 nab. 4 zir. . tylko 20 ct.
P i s t o l e t y  k i e s z o n k o w e  damasceńskie z jednak Oszczędność. W każdym domu powinne sie ziiaj-
lufą, 1 szt. I złr. 20 ct., z dwoma lufami £ złr. 4 ct. dować nowo wynalezume ‘ruchomo żelazka do ‘praso- 

Obro-HCa życia. Jest to ze spiżu zrobione narzę- / wania. Przez nio zaoszczędza się pieniądze i czas. rlr\ 
* ‘ ’ ’  - * . . .  i e 1 ->wiem kunionein drzewem możnadzic, które do obrony osobistej bardzo się nadaje ; fason i 5 ct. bo można k i lk a  g o d z i n

mtny i dla każdego człowlea* utczbędny wyn 
NajKuakoinitsI lekarze uznali, żc gal w.-, nizm bardzo ko-S 
rzTfltnle wpł)'wa na poniżej wyszczególuione choroby. ( 
Według zeznania znakomitego paryskiego lekarza, spo-S 
rządza nu pferścionki w każdej objętości •/. nowego złotą, t 
w którego wnętrzu znajdował się drut elektryczno- i

sztnje tylko 3 M i 5 0  c t . cykiem ko-

Peceki tp-umf, fuchowania wiom
k ó r e g . .  . i w o  w ł u a y  . t a j ^  » ( , ;  w c . l ł u g  u Ń o d „ b a „ i J
brunatni-ml, albo caarneiul; p rz v > - ' / . e iu  /  '
» 1 «  W - M i ;  Wyrabia „f) ^  T , " l  , « « » « •

inagnetyaauy, a ton .pratrimt kulik, iź tn/.olkió cler- \ kibuJitoaakTailśy'!‘ l“  uit-S^a1?  ***'
pienia reumatyczue, nerwowe, sercowe itd. ustawały,  ̂
Taki pierścień kosztuje tylko 9 ct. a ze strony leka- 
rzy poleca się każdemu do nosze- la go.

Kahdemu podróżującemu i na hemoroidy cier■

Proszek perko y  do zeh.kr!  , ’aktom •
S dziuci przy .l,.«t.wanii zobó.f, m0,.ap 

Najlopjzym iizuauyin .rndkiuiu przoi-jw tym l?ui '
/< wla śnio powyżazy rosj *K p rli»vy któ̂  v sp ■»”***

piliceniu poleca sio p o a u s z k i i. .  p e I I  u n c , « • '  d a **j na'v'.t ule «*?»<• kio,l>. ».*■ Mj>y C«na -JÓ
w i e t r z e  m, na których można siedzieć i siiać. Szcze- - roszefc przeciw poceniu się nóq. j

  J-». .  . . . . * . — i ,.n ..».nIU ..a    Y. nOpilS/.cZilgólna własnością ich jest to, że umło miejsca zajmują, t potów i neutralizuje nieprzyjemny odó 
eźcłi się j>uwictr/.e wypuści, sztuka kosztuj- złr, 3— ' sztuje 50 et. 1 wystarcza na 3 miesiące, 

Zwycięstwo umiejętności, Nowo »por*ą.«ony; Krople iiełndkou t, które lecą ’ 
przyrząd do o«ldychauia, przy którego użyciu pozbywa

r. Pudełko ko-

N o w e m a s z y n k i  
można otrzymać sztuka p'
P i ń r a r u g u 1 a t .» r y dla 

•ki i na każdym papierze, la!

ł a p a n i a ]Iw drzewo oprawna 10 ct. 1 sztukfc w kość oprawna 
15 ct. 1 sztuka z raczka do pióra i scyzorykiem p c h o ł ,

ct. l pełna puszka mi 3 mic-duce wysMivzajaea mM
ti ct. t szmka ^umy elustycznej niiiou wyci«’»M- |̂ażłh*j i

piórem u.ij>Ich kat niej>/.o kaligiMiic/u
iiajgntl»sze pismo wykonać m«»żmi. 1

lm i t * * N u  ̂"* v '  (‘ i I '11 f 4* u 1 °  w n n A 1 r 11 w '
z n a U n w y g u b i  e u i ,t m y s z y, s z c z u r ó w. C'
e h o m i k ó w ; k r <• l «> w. Spr/.<•>!.t% pod gw.iraueją.i *

%
u c i s k i nutror-

20 ct.
wprawiania‘ 

i. i# każdem 2 j. 
, jako też i ?  k 
sztuk 21 ct. »  o 

^ 3

te

f ..  ----- Oprowadzona lirzazonmir w handel
2 4 ,H . 0 111 P ;1 *1 °  U r , klur.i -/. powodu swej d.-s
-  ualOM i ,  w bardzo kroi ki,u rz.a.i,' znalazła pn-:nia olowLa l silr.tmi.iitu
% i'v» '“ bmc uznane, j ,.,t od   nas a falezo- ■■ « . . .  P i e r i r i u i e r a
a  iwa>la przez Wiele |,r'm. Nieeh zatem I*. T . lW>H ."•‘ iej wełny <'j >zt.,k 2 ,-t.
i  rznoM' przy imię do wiadomoiei. że ied.nio prawdliii o s  .mm 1‘ r n * z e k d o I, l e I i z u v,
-  ;W(T orysjinoluł pa,la d.s twarzy może "l.ye ofśzyuia- Iti, liźnie poly.knj.seei IsiabiM i. I*rz

tylko w niżej podpisanym sktaslzie. ibsstsi t.i proszku zunsz-zielz.s się s-/:,s, r o l . o s . i  i pieiii.i,Tz| . . s ^ r ^  , i .  -
I  . -beży do szyiikiego , suwania 7. twarzy wszelkich a pizytesn jest jeszcze ta wielka Uor/yś*. iż.jihie- " "  1 - * * > ' -  ,l.i~zstł> 1 zir. ■" ^
-T  wyrzut'-,,, za ja.lów, pleców, „  yrznts'*,,- wsstrorsia- lizną także zuos/ezedzu sie „isicej aniżeli pr/y / .„ I -  lt a d y k ;s 1 ;s yi ż r o i l u k  n a  o ,1 e i s k , ^  r

: - isyth i w oyóle do zakonserwowania, apieks/asni;, i kiesa pi-zyrzaslzassiii. L p;sk'el 1 s'issst. ,-t. sssiswajus-vią siejs'1'sż. j ,v s dssiaeb Is. 7. Iladsf; naw- -
- J  »dn.lo.l„ie„ia cery. 1 sts.sk I zir. .V et. ' ................ A t r a m e n t  e z ,1 z , ej s k i .Ila ,.żv.k.U ".va lez ,o ,sy  .es, żrsel.-k ,- zesy-ższa „az.-stkie d<» |

■ W s z y s t k o  j e s t  ni o /.J- t, „ e ! K.obyiwr t-wt-JS-l. powaź.tyel, i żartobli wyelt. IJ.t na fis:,. h / y " A ,,V*Mla '>■! P -l  HWąęnejt,. -  | 
^ S temu tiul, niej uwierzył , że zrobiony tn-dzie wynu-jny tym alramenl.-m im/ostaje 'tejemnir., naw ei dl, i p n o e Uo  ,, raa. /. o tjasii. spo.a tu a ż ,, 5 »
-£*?• lasek do OH/.e/oilzuńia wzroku pr/.y nawb kuo u-imibyotr/.uj-zeeo oka-, tylko tcu niożn pr/nnsy ■ » - jedyuy «  1 uu fałszowanrgt,; 9

a Jtwlnak /.a pomocą prostego i h;,ril/.o <k»W«i- tnc, kto nrt do tego Informacjo, t iluH/>c»ka tukle- o I e \ i*, u a r n i k ) ,  który ma cudowną własność = ~ -S
-  przyrządu, zdołmio dojść do tego, że prry mt atranie »tu SO ct. usuwania bólu głowy, wzmacniania korzenia wło--^ £.

Praktyczno sa o s ł o n y  <b) s p o d  u i, kio- sow i iu m ów  t tvni sposolaou przyspiesza rośnie-.,ś z.
przy brz><lkicj pogodzie oeliraninja spmluie od cii* włosów nawi-i tut łasych micj.se.icli w zdnmic-i-5 ^

,,f' wająco krót kim czasie ; usuwa pr/.y tum najzupełniej
p r o s 7, o k p r z e c i w  rd z  y, łupież z głowy. Jako śi odek Iccztiic/.y u/.y*a się • 3

k «i.*łnroWiiiiy środek dla usuwania wszelKich plam przy stłuczeniu, wywichnięciu, reumatyzmie,* op»-, §*
ml rdzy /. płótna, jedwabiu i innych rodzajów ma. rzeiiiu itd. liliż.s/.a wiadomość w opisie, który się ^ — 

j ■*L równie/, z przedmiotów stalowycli i żela.!dołącza. 1 flakon 1 złr. 1 »  ?
znyih. 1 paczka 33 ct. S m a r o w i d ł o  do s k ó r  z k a u c z u-
b h w j  A n g i e l s k i  l a k i e r  ua s k ó r y ,  /.u p o - k i e m  dla zapobieżenia psuciu się skóry; zaleca- 
inoca któ.-ego wszelkiego rodzaju skóry otrzymują jiuu; się szczególnie do uprzęży końskiej itd. i bla*

   .. . ..........  r„ M P ,  „  miękośe [ najpickniojszy jak źwierciadło połysk.!szanc uiidełko lii) ct. H s
natychmiast przybiera powierzcliowijóść piiłcsknją- ^ ,lly Aukon 2 ct., większy 5 ct. N a j l e p s z a  m a s a  do b r z y t e w .  Za ^ u
Jcą. Proszek ten c/.y.M-i i poleruje przedmiot z-* zdu- i* ł y 11 n y  k l e i: Itziwz najniezbędniejsza!pomocą tej masy oszczędza się szlifowanie br/.y-

^.^ 'm iew ającą szybkosaią. Jedna puszka wruz z. « i b j a - k^ ż de m douioGu-m gospO<larstwie , j onieważ sa -tew . t pudełko 2» ct.
[śiiitMiiein -  ct. • Imcinu dokonv\v;tć najrozmaitsze w domie w y t l a r z a - J N i e / . b ę c i u e  dla każdeg » gospodarstwa są i  ’

u o ^  0 IM P o z ,v e j a <1 o p o l i t u r  y. Xieoeo-l-i;l.<,(! -s*ę rejiuracje . klej ten trzyma sii; długie lata (nowe p a t e n t o w a n e  s z l i f i e r z u ,  za ponio< :i ;
c >m iony środek domowy, za pomocą którego każdy ' lM»wini«n hyó używany w stanie zimnym, i wiclkiiktóryeh z największa łatwością i bez trudności 5 ^

,/.« wszelką łatwością * |„.7] żadm—o'trmlu z i.>tarzaie lUkou 2 ' ct. .'wszelkie ontre narzędzia, jak lio/.yc/.ki, nożo itd. w T<

pn* go przyrządu , zdołmio dojść <lo tejęo , ze prry 
o 6 .-dabym wzroku, nawid o zmroku w najcieńszab Igłę 
Ł- -3 !i»ez wysilenia można nawłec nitkę ; cała zaś ina- 
o ^  :.-«/ynk;i wraz z instrukcją kosztuje tylko B. ct., 

(pomniejszy gatunek 1 et.
P r o i z o k  b r y i n u t y n i i ,  nowo wynu- 

S “ ll.-ziony, Imr.lzo trutni,- tlirinii-zflTe iirzyrziyl/.miy 
l ?  W e k  Iimt-lirzny, ni-Jiuu>fłiii.-J ti*prH*i.ulli,li.-ijm-y 
—■= naiiiiiii, mu iiitzwę. Kaziiy prz-mlnnot zt‘ -szliu hotiii-- 
2 ® ’go czy też tiies/.lacłmtucgo nietaiu, złtiinulzony /,»- 
ii = snii-ilziiily ‘ pjkryty »)« <l*Jiw-*-mi -ię usniiai iiln- 

inaiul. dość Jest z lekka proszkiem tym potr '

tnć, kto m t do tego Informację. 1 «»  
k-<» atranie itu SO ct.

ktyczłio »;v o s ł o n y  do

zabłoceniu. Para ! 
a im m i  N U w v

ć ^  I* T I L , Ŝ rz<* f*v iiaipiękulęj od polerować ino* 
n. 11 z objaśnieniem, wystarczają.

|CłAG’ garnitur mebli, ńo ct.ij d r,
.2 '3*1 . » r , , brnf l  k u l k i  do  e 7. y s z e z e n i a,
s ó ;doskonały środek <lo przywracania połysku wszel- 
2  g i uii zaśniedziałym przedmiotom z limt.ilu , tuk ź. 
a  :wysiadują jak nowe; niezbędny (|]u złotników 
N s 1 sztuka 5 ct.
i  j? p  r o s  ze  k d o  p o s r e b r z a n i a
'? c często wyświadcza usługę zna koinit., 

sndir/.a każdy metal w kilku minutach 
3 ~iuio jest do zalecenia dla pr/.cłlmiot„w 
5 ^-terowanych, które kolor zmienił

piikfongu mogą być przcistoczom 
czka £*'» ‘ t.

]t e g u I a t o r o m w s * v m t k i
J. Si u 1 o g n i o w a »y z e g a r

ba rdzo 
trwale po- 
a szczegół- 

felirem pla- 
l*r/.e<Jmi«ity
rebrne. 1 pa-

•/. e g a  r 
k om p a-

!  . [ ny,  " ' j f " ?  U,K(I .................................... .
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p r z y r z ą d  l e w a t y w y ,  k t ó r ą  m o ż n a  ber. c z y j e j k o l w i e k  p o -  ( d z o  m ó j  a t r . im e n t ^ f e h e m ic z n y , k t ó r e g o  0 a s ,- ,.-c z k a  w r a z  
m o c y  p r z y j m o w a ć ;  n a w e t  o s ła b io n e  i c h o r e  o s o b y  in o -  \ z  p ę d z l e m  t y l k o  7 5  c t  k o s z t u j e .
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Równiei nabyć mużna w zaktatLnib i kasach powiatowych
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L I S T Y  Z A S T A W N E
zak ładu  k re d y to w e g o  w ło śc ia ń sk ie g o  f  SZUM 10 lO O , S"OO i IOO O  Złlj W. L,wać. Sztuka kosztuje 3 złr.

Szczególna raczka do pióra. Ody cesarz Napole- S dzi igła takiej dłngości i wielkości , jakiej kto źada ^ ^ H  •* a  >

z'uajzrę̂ nlejlTzych(mechanikóvr̂ zroidt̂ ir!û ^̂ rąĉ ę̂  i katuje 1 nl® ich szukilC'’ 1 pi,H"ka | |  którc przynoszą oprócz stałych 0 %  także i d y  w i d e u d ę ,  a wylosowane będą w przeciągu l a t  p l ę t a a a m ,
pr/.y której nicpotrzehaby pióra maczać w atram#ut. t _  .
P. Gilbert Rochóe podjął się tego zadania i otrzymał / Jtder lotny, który łtardzo przyj’emnie paohnie, „
50 Napoleonderów wynagrodaeuia, gdyż d/.ieto jego ) W przeciągu ćwierć godziny wszystkie muchy w salonie 
przewyższyło w udkie oczekiwanie. Rączka ta Jcat ( wytruwa, 1 flaszka 3 0  c t .

fj/ F *  Wszystkie wyżej wyniiezuoue ortykuJy dostanie w Austrji tylko w niżej podpisanym 
magtizynif. K U C  L U  I  R IE O iU  A K S ,  w Wiedniu, Praterstrasse Nr. 26.

uwito mogą być na mocy ustawy z dnia 2. lipca 1868 1. 93. dz. p p.
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na kaucje i wadja używane.
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